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Polska i Litwa Z a ta rg  p o ls k o -lite w s k i
Incydent graniczny kolo Mar- 

cinkaniec, — incydent, którego 
ofiarą padł żołnierz K. O. P„ 
ś. p. Serafizn, wywołał z natury 
rzeczy podniecenie duże i w 
Polsce, i poza jej granicami. Po
mijamy wiadomości „sensacyj
ne*' prasy niemieckiej o koncen 
fracji wojsk na granicy polsko- 
li‘ewsk!ej i t. p. Sprawa istotna 
poleca na tym. że OBECNY 
STAN stosunków wzajemnych 
pomiędzy Polska a Litwą prze
obraził sie w jakaś sytuację 
„STAŁEGO ABSURDU**.

Prosimy zauważyć.
Dwa państwa Europy Środ

kowej, po 18 latach od zakoń
czenia woiny polsko - sowiec
kie’, nie ntrzymnia za sobą żad
nych NORMALNYCH kontak
tów dyplomatycznych, konsular 
nvch, gospodarczych... M’odzi 
Oscarowie ochrony pogranicza i 
mtodti urzędnicy administra- 
cyini ..reguluin*’ mch graniczny, 
wyrwane towarów, szereg łn- 
anch prr-MAnów n o w w d -  
nie«o W TAKICH WARUN
KACH m asz., oczywiście, wv- 
b-n^ać 1"‘nPiktv. niekiedy tra
giczne, jak w  wypadku ostat
nim.

J«ki<> ipst wyiśc*e?
W  7ARĄn7TF „ ; e w ydaje sję 

ono bardzo trudnym :
U nawiązani- NORMAL- 

NV''H gtesucków dyplomatyce 
nych;

?1 nawiązanie N O R M A L- 
NV ^ H  fdoznftkdw jtO n ^U -^n e li:

’ i nayónza-”’" NORMAL- 
NYI^H stosunków gospodar
czych.

Jeżeli w«zdcłnoś-5 nad-hn- 
d>p'-» z Tak inn  i z Rvaj odno- 
w in ^ .in  nrnwdzie, k>»'ownicz? 
ko»e „  no_
frzzh. - :-nniknioną takiej „nor- 
m»’ ’-»»cii" .

O ALA oninia neMra ro»w?t»»»- 
bv «a z» s7P~e~~. rad-w -u . 
pl«-ł. je1'o !T” f" y r  „PAw  
Nv r 'T7 7  pAwrwrwMTH ppzY  
„OKRĄGŁYM STOLE**.

Według „Warszawskiego 
Dziennika Narodowego** obóz 
„narodowy** domaga się ponad 
to:

1) traktatu przymierza pomię
dzy Polską a Litwą,-

2) konwencji wojskowej pol
sko - litewskiej;

3) bazy dla polskiej floty wo
jennej na wybrzeżu litewskim;

4) unii celnej pomiędzy Pol
ska a Litwą;

5) umów gospodarczych;
6) ochrony mniejszości pol

skiej na Litwie.
Jeżeli mowa o punkcie ostał 

nim, nawiązanie NORMAL
NYCH stosunków zawierać MU 
SI rzecz prosta, GWARANCJE 
WZAJEMNĄ praw mniejszości 
po obu stronach granicy Musi- 
my wszakże wyrazić zdziwie
nie, że obóz „narodowy", który 
w latach 1918 — 1921 rzucał sy 
stematycznie kłody pod nogi 
wszelkim próbom „nonnaliza 
cji** stanu dotychczasowego, — 
występnie raptem w roli ele
mentu „bojowego** w sensie nie 
cmal ,.federacyjnym**. Zbyt wiel 
ki skok, nawet jak na polska 
przysłowiowa pcb’ażliwość...

Każdy cz łow iek rozsądny 
pojmuje, źe możliwości dalsze

Komunikat o krokach Rządu Polskiego
Doniesienia P.A.T. z... Berlina, P a ry ża  I Londynu

Prasa francuska wykazuje bar
dzo poważne poruszenie konflik
tem polsko - litewskim. Dzienniki

paryskie, które dotychczas poda
wały depesze na ten temat na dal 
szych miejscach, obecnie podają 
je na czele numerów.

Pertinax w „Echo de Paris** pi- 
sze: Między Polską i Litwą po- 
wstał konflikt na tle granicznym 
Nie należy zapominać jednak, że 
w porozumieniu polsko - niemiec
kim sprawa litewska odgrywała 
zawsze poważną rolę.

„Exceisior“  zamieszcza depeszę 
z Londynu, która na podstawie 
wiadomości, jakie nadeszły z Ko
wna, mówi o koncentracji brygad 
polskiej piechoty na granicy pol
sko -  litewskiej.

„Paris Soir“  podaje cały sze
reg informacyj z Warszawy i Ry
gi na temat konfliktu polsko - l i 
tewskiego p. t. „Poważne naprę
żenie stosunków polsko - litew- 
skich". W depeszy z Rygi dzien-

nik donosi, iż wydaje się, że Pol
ska nie przyjmie propozycyj Rządu 
litewskiego co do zwołania mie
szanej komisji celem zbadania in
cydentu z dnia 11 marca ] energi
cznie zażąda nawiązania normal. 
nych stosunków sąsiedzkich. „Pa- 
ris Soir“  informuje dalej, że poste
runki wojskowe po stronie pol
skiej wzdłuż granicy polsko - litew 
skiej zostały poważnie wzmocnio
ne. Na Litw ie panują poważne 
obawy, by pewne polityczne kola 
polskie nie narzuciły Rządowi pol
skiemu mocnej lin ii politycznej, co 
w konsekwencji mogłoby doprowa 
dzłć do Interwencji wojskowej 
Polski wobec Litwy.

PAT. nie podaje głosów francu 
skiej prasy lewicowej.

DONIESIENIA BERLIŃSKIE. 
„Berliner Tageblatt** w  swoim

wydaniu popołudniowym donosi o

zwiększonym napięciu i pisze o 
ultimatum polskim do Litwy. Ko
wno, sądzi dziennik, zdaje się być 
skłonne do ustępstw. W ca’ej Pol
sce, donosi dalej „B. T .“ , organi
zowane są wielkie manifestacje an 
tylitewskie.
WIADOMOŚCI LONDYŃSKIE.
Prasa angielska również skrzęt

nie notuje wiadomości, dotyczące 
konfliktu na granicy polsko-litew
skiej. Wszystkie wiadomości z 
zagranicy, dotyczące tej sprawy, 
publikowane są w sensacyjnej for 
mie, aby podkreślić wobec opin1: 
angielskiej konieczność własnych . 
.zbrojeń. „Daily Telegraph" dono'; 
si, źe Estonia i Łotwa wywierają 
na Litwę nacisk w  ser.sie pojedna w 
czym. „Daily Express“  twierdzi, 
że Polska skoncentrowała na gra
nicy poważne siły wojskowe.

Komunikat urzędowy
Wczoraj ukazał się następujący 

komunikat urzędowy:
W  związku z incydentem, w y. 

wołanym przez Litw inów na gra- 
nicy polsko - litewskiej.

RZĄD POLSKI POCZYNIŁ OD
POWIEDNIE KROKI.

Na najbliższymi posiedzeniu Se. 
natu minister spraw zagranicznych 
przedstawi całokształt stosunków 
polsko - litewskich.

Wojska rządowe rozpoczęły kontrofensywą na froncie aragońskim

Sytuacja w Hiszpanii
K rw aw e w a lk i o m ost na Ebro —  Bom bardow anie Barcelony

W  oficjalnych kotach rządo- 
wych Hiszpanii stwierdzają, że 
ofensywa powstańcza, rozpoczęta 
9 marca, zdaje się osiągać

PUNKT KULMINACYJNY 
z chwilą zdobycia Caspa i Alcaniz 
Szybkie postępy wojsk faszystów 
sk ch na terenach pomiędzy Bel- 
chite a Alcaniz, które to miejsco
wość. dzieli 70 kim., nastąpi, 
ty w terenie, k t ó r y ż  przyczyn 
naturalnych pozwolił nacierają
cym osiągnięcie
MAKSIMUM WYDAJNOŚCI SWE 
GO CAŁKOWICIE NOWOCZES

NEGO WYPOSAŻENIA MA- 
TERIALOWEGO.

Utrata Alcaniz oraz Puedla de 
Hijar i  Azaila — trzech punktów 
ważnych ze względów komunika-

cyjnych — jest niewątpliwie dużą 
stratą dla wojsk republikańskich. 
W obecnej chwili wojska republi
kańskie oparły się na zgóry przy
gotowanych pozycjach,

BRONIĄC MOSTU NA EBRO. 
leżącego w odległości dwuch kim. 
na północ od Caspe, a utrzymanie 
którego posiada ogromnie donio
sę  znaczenie, ze względu na ko
munikację pomiędzy górną a doi

ną Aragonią. Koła rządowe bar- 
cełońskie przypuszczają, że obro
na będzie mogła
SKUTECZNIE PRZECIWSTAWIĆ 
SIĘ NATARCIU NA TYM OD

CINKU.
W Barcelonie uważają, Iż nie

bawem już działania wojenne w 
Aragonii wejdą w  nową fazę.

Ministerium obrony Hiszpanii

tnogą powstać dopiero po wejś
ciu w życie pierwszych „k ro 
ków  wstępnych". N ie wcześ
niej i  nie równolegle...

Zgłaszamy z naciskiem JED
NO ZASTRZEŻENIE. W pew 
nych ugrupowaniach konserwa
tywnych i „narodowych** dojś
cie do porozumienia, chociażby 
wstępnego, polsko - litewskiego 
traktowane bywa, jako rodzaj 
„rekompensaty** za fakt przyła 
czenia Austrii do „Trzeciej* 
Rzeszy. Zasłona dymna? coś te 
go typu? ODRZUCAMY TF 
KONCEPCJĘ — dziwaczną i 
!ekkomyślną. Obie grupy za
gadnień NIE MAJĄ ZE SOBĄ 
NIC WSPÓLNEGO. Śmiemy 
twierdzić, żc WYPOWIADA 
MY ZDANIE CAŁEJ DEMO 
KRACJI POLSXIEJ . I radzili 
byśmy., trzymać nerwy na wo
dzy.

ODDZIAŁY KATALOŃSKIE WYRUSZAJĄ NA FRONT.

Ameryka odmówiła
uznania zaboru Austrii

Departament stanu Ameryki ba
da notę ambasadora Rzeszy w 
sprawie pośelstwa austriackiego, 
zachowując przy tym absolutną re 
zerwę. Departament stanu uwa- 
ża, że żądanie niemieckie jest tyl
ko jednym z momentów bardziej

ogólnego zagadnienia zaboru Au
strii przez Rzeszę i że nie można 
odpowiedzieć na tę notę, zanim 
Rząd St. Zjednoczonych nie ustali 
swego stanowiska wobec zagad. 
nienia ogólnego.

komunikuje: w  dniu wczorajszym 
nieprzyjaciel kontynuował ofensy
wę, używając wielkiej liczby sa
molotów i artylerii. Jednakże od 
parliśmy próby okrążenia Alco. 
risa. Kilku jeńców włoskich po 
twierdziło wiadomość, że dowód
ca wojsk włoskich
GEN. DEL MONSOR1 ZOSTAŁ

WCZORAJ CIĘŻKO RANNY.
Na odcinku Caspe artyleria na

sza
WYSADZIŁA W  POWIETRZE 

PROCHOWNIĘ
1 wywołała pożar kilku samocho
dów, naładowanych amtrrfclą. W 
czasie walki powietrznej na tymże 
odcinku strąciliśmy dwa samoloty 
nieprzyjacielskie.

Na froncie środkowym zajęliś
my wzgórze 980, położone na po
łudnie od szczytu Casteilar.

Na innych frontach nic szczegól
nego. Lotnictwo powstańcze bom
bardowało Castcilon dela Piana, 
co pociągnęło za sobą kilka ofiar. 
Wieczorem bombardowane były 
San Vincente de Calders 1 niektó
re miejscowości w okolicach Tar- 
ragony. Wczoraj wieczorem doko 
nano dwuch nalotów na Barcelo
nę, gdzie
WYBUCHŁO KILKA BOMB W 

CENTRUM MIASTA.
W czasie bombardowania wiele 

osób zostało zabitych. Z kilku 
gmachów, położonych w śródmie. 
ściu, buchnęły slupy dymu, a mie
szkańcy szukali schronienia w pod 
ziemiach. Wybuchy bomb miesza 
ły się z ogniem artylerii przeciw, 
lotniczej i sygnałami ambulansów, 
spieszących z pomocą ofiarom 
bombardowania. Nalot wczorajszy 
byl w  skutkach najgroźniejszy z 
dotychczasowych.

FRAGMENT Z POGRZEBU ZA
BITEGO NA GRANICY LITEW
SKIEJ ŻOŁNIERZA POLSKIEGO

SERAFIMA.

Amzryka buduje
największa fiotę

na św iec  e
Plan budowy 510 tysięcy ton 

okrętów wojennych, największy 
plan budowy, jaki kiedykolwiek 
istniał, został zaakceptowany 
przez prez. Roosevelta wraz z od
nośnym budżetem, który wynosi 
miliard dolarów.

P o g ło s k i
0 IŚ

Minscki
W ciągu dnia wczorajszego ro

zeszły się w Paryżu pogłoski, że 
premier Blum zwróci? się do pre
miera Chamberlaina z prośbą o 
zaakceptowanie francuskiego pla
nu okupacji wvspy Minorki. Po
głoski te okazały się fałszywe.

Tajemnicze pożary
Na znajdującym się w dokach 

w Southampton statku oceanicz
nym „Berengana* wybuchł w izo, 
raj wieczorem po raz trzeci w cią
gu o tygodni pożar, który jednak 
szybko ugatz-.mo. Przyczyny tych 
pożarow nic zostały dotychczas 
wyjaśnione.



Żałosna rola obrońcy
w  procesach sow ieckich

Rola obrońcy w sowieckich pro
cesach politycznych jest szczegól
nie niewdzięczna. Nie ma on pra
wa wątpić o zbrodni swego klien
ta, a  tym bardziej żywić do niego 
choćby odrobiny sympatii, lub 
współczucia. O jakiejkolwiek po
lemice z tezami oskarżenia oczy
wiście mowy być nie może. Próba 
prawdziwej obrony byłaby prze
cież równoznaczną z samooskarże 
niem o współudział choćby tylko 
„ideologiczny* w będących przed
miotem rozprawy sądowej prze
stępstwach. Dlatego też nikt poza 
trzema lekarzami w ostatnim pro
cesie moskiewskim nie posiadał 
adwokatów. Dr. Lewina bronił 
adw. Braode, Kozakowa i Pietaio- 
wa — adw. Kommodow b. znany 
obrońca polityczny z czasów ca
ra tu  Pierwszy z obrońców pod
kreślał, że jego 68-letni klient dr. 
Lewin jest właściwie „gorszym ga 
tankiem* obywatela sowieckiego, 
bo należy do kategorii „szmatła
wych inteligentów*, jest „bezpar
tyjny, łatwowierny i bezwolny*. 
Dr. Lewin nic nie znał się na po
lityce. A i do r. 1934 nie miał po

Pomoc sowiecka dla Chin
Sukcesy wojsk chińskich w prowincji Szansi

Prasa japońska donosi, że o. 
sfatnio pomoc okazywana Chinom 
przez Związek Sowiecki, wzmogła 
się znacznie. Duże partie broni 
przywożone są do Chin drogą 
Lanczau-Sian. Do tego ostatnie, 
go miasta przybywa dziennie do 
200 samochodów ciężarowych, na 
ładowanych bronią, pociskami 
i L d. Tegoż dnia samochody 
kierują się z powrotem na północ, 
ruch ten odbywa się nieustannie. 
W  Lanczau znajdują się warszta
ty, w których są montowane sa

Polski lot do stratosfery
Jak się dowiadujemy, przygoto

wania do projektowanego na je
sień r. b. wielkiego lotu stratosfe
rycznego — pierwszej tego rodza
ju  imprezy w  Polsce —  znajdują 
się w  pełnym toku.

Dn. 14 marca odbyło się piąte 
skolei posiedzenie Rady Technicz' 
nej totu. Na posiedzeniu rozpatry
wano cały szereg zagadnień, do
tyczących wykonania powłoki, 
konstrukcji kabiny, miejsca startu 
1 lotów przygotowawczych, trenin 
gowych, m. in. ustalono, że projek 
towany kilkakrotnie na miejsce 
startu Ojców nie nadaje się do te

6 lilllLltit l. [liflliM» i M
z  la t 1918-20

Na ostatnim posiedzeniu Sej
mu pos. Zubrzycki zgłosił Inter- 
peiację do p. premiera, co zamie
rza uczynić dla zrównania w pra 
wach b. ochotników wojskowych 
z lat 1918/20 z innymi uczestni

Senackie poprawki da budżetu
w Kom isji sejm ow ej

W  czwartek Komisja Budżeto
wa Sejmu rozpatrzyła poprawki, 
poczynione przez Senat w budże
cie na rok 1938/9, uchwalonym 
przez Sejm.

Po dyskusji Komisja przyjęła 
zmianę Senatu do art. U  Usła ny 
Skarbowe), przywracającą brzmię 
nie przedłożenia rządowego temu 
artykułowe.

Przypominamy, że art. 11 doty- 
czy planu eksploatacji Lasów Pan 
stwowych.

0  ses'ę nadzwyczajną Sejmu
Poniew aż wnleskl poselskie doty

czące uporządkowania długów rolni
czych nie będą m ogły być załatw io
ne w  c iągu bież, sesji budżetowej, 
która. Jak przypuszczają zostanie  
zam knięta w końcu bież, m iesiąca, 
w  Kole Rolników Sejm u 1 Senatu za

jęcia jaka różnica istnieje pomię
dzy bolszewikami i menezewika- 
mi. Aby ratować życie swego klien 
ta obrońca musi wymyślać nrn od 
„tchórzów* i „pyszałków*. Dr. Le 
win (również jak prof. Pletniów 
i dr. Kazakow) wydal z więzienia 
list do komisarza Jeżowa, z wy
razami „szczerej skruchy*. Jest 
starym doświadczonym lekarzem 
i ta okoliczność dodaje otuchy o- 
brońcy, który prosi o zachowanie 
życia „staruszkowi*, który może 
„jeszcze się przydać*.

Podobnej metody użył adw-. 
Kommodow, przedstawiając dr. 
Kazakow, jako karierowicza i zc 
wszecfamiar słusznie podkreślając 
tragiczną bezbronność najwybit
niejszych lekarzy wobec wszech
władnego szefa GPU. Prof. Plet
niów i dr. Kazakow z więzienia 
błagali o przebaczenie obecnego 
szefa GPU, co jednak poskutko
wało w stopniu nie większym, niż 
„obrona* adwokatów sowieckich. 
Doktorów Lewina i Kazakowa ska 
zano na karę śmierci, prof. Plet
niów, 66-letni starzec, został ska
zany na 25 lat więzienia.

moloty z części, dostarczonych 
przez Sowiety, niekiedy po 10 sa
molotów dziennie. Są to prze
ważnie małe, lecz szybkie ściga, 
cze (300 mil na godzinę); po 
zmontowaniu kieruje się je dręgą 
powietrzną do Siania, Hankau i 
Nanczanu.

Komunikaty chińskie mówią o 
znacznych sukcesach wojsk chiń
skich w prowincji Szansi. Szereg 
mniejszych miast został odebrany 
Japończykom, w  tej liczbie Het- 
siuj, Bacdedżau 1 Kelandżau.

go celu. Dolina Ojcowa Jest zbyt 
wąska. Niedługo ma wyruszyć 
specjalna komisja na zbadanie wa 
runków startu w Tatrach zachod
nich (okolice Zakopanego) lub 
Bieszczadach (okolice Sławska). 
Prócz tego postanowiono już z 
początkiem kwietnia przystąpić do 
organizacji lotów treningowych, 
substratosferycznych — w  kabi
nie otwartej. Celem tych lotów bę" 
dzie przeprowadzenie niektórych 
badań naukowych l wypróbowa
nie przyrządów 1 aparatów, które 
później będą użyte podczas wiel
kiego lotu.

kami walk o niepodlegtość. Inter
pelantowi chodzi o zarządzenia 
w sprawie zupełnego usunięcia 
bezrobocia wśród b. ochotników 
armii polskiej z la ł 1918/20.

Ponadto przyjęła również pod
wyższenie wpłaty do Skarbu Pań
stwa z Polminu o 40 tys. zL, oraz 
z fabryk w Mościtach 1 Chorzo
wie o 60 tys. zł., natomiast od
rzuciła skreślenie wpłaty z ko
palni „Brzeszcze* w sumie 100 
tys. zł.

Komisja przyjęła również pro
ponowane przez Senat zmiany w 
wykazie etatów osobowych admi
nistracji w części 13 budżetu 
(Min. Oświaty).

Inicjowano akcję zbierania podpisów  
pod w niosek o zwołanie sesji nad
zwyczajnej.

Zebrano już  przeszło 120 podpi
sów, a  więc liczbę w iększą, aniżeli 
tego w ym aga ustaw a konstytu
cyjna.

List do Redakcji
Oświadczenie

Składając mandat członka W y
działu Centralnego Z. Z. Z. i  prze
wodniczącego Okręgowej Rady Za 
wodowej we Lwowie stwierdzam, 
że Kongres Z. Z. Z. nie wywiązał 
się z pokładanych w nim przez 
klasę pracującą nadziei, nie reali
zując jednościowych uchwal III 
Kongresu (odbytego w  r. nb.) w 
kierunku scalenia ruchu robotni
czego na gruncie zawodowym, bez 
względu na prądy ideowe lub też 
kierunki polityczne, różniące ro
botników.

DR. ZDZISŁAW MIENIEWSKL

VI Zjazd W i l i i  / w i l i i  f iB iiló i
odbędzie się w  dniach 26 i  27 mar 1 mu Górników, przy ul. Aleja Z. 
ca 1938 r. w  KRAKOWIE, w  Do-1 Krasińskiego 16.

Impamiiaty rozwój

KKQ miastasLWarszawy
Dnia 14 m arca b. r. odbyło się przy 

uL Traugutta 5, pod przewodnictwem  
pana Prezydenta St. Starzyńskiego, 
posiedzenie Rady Komunalnej Kasy 
Oszczędności m iasta st. Warszawy, 
poświęcone om ówieniu w yników pra 
cy K asy za  rok 1937.

Szczegółowe sprawozdanie złożył 
N aczelny Dyrektor, p. M. Dolanow- 
skL

Rok ubiegły zaznaczył się dużym  
rozwojem  wszystkich operacyj Kasy. 
W kłady oszczędnościowe, łącznie z 
rachunkami czekowymi, w zrosły o 
poważną kw otę 28.627.712,36 zł., o- 
siągając sumę przeszło 143 milio
nów  zł.

Łącznie ze wzrostem  sum y wkła
dów, w zrosła liczba oszczędzających 
o 17.387 książeczek, wykazując na 
koniec 1937 r. ponad 116 tysięcy ka. 
Dużym  udogodnieniem dia posiada
czy im iennych książeczek oszczędno 
ściowycli Kasy jest fakt, że książe
czki te będą honorowane przez KKO 
w  większych m iastach i uzdrowis
kach.

Pow ażny przyrost kapitałów po
zwolił na szersze alimentowanie ży
cia gospodarczego Stolicy. przy 
czym  K asa specjalnie zasiliła ruch 
budowlany, udzielając w roku spra
wozdawczym kredytu hipotecznego 
ponad 17 milionów zł.

W  szerszym  również zakresie K a
sa przyszła z  pomocą kredytową dla 
rzemiosła, kupiectwa l średniego oraz

Komedia „plebiscytu”
w  okupowanej Austrii

„Gauleiter" Burckel upełnomoc
niony przez kanclerza Hitlera dla 
przeprowadzenia „plebiscytu* w 
Austrii, zwrócił się z wezwaniem 
dc wszystkich obywateli anstrfac- 
kich, w którym zaznacza, że za
pytanie na jakie ludność odpowia 
dać będzie w  dniu plebiscytu stre 
szcza się w  krótkich słowach: 
„Czy jesteś Nlcmcem"(!). Dalej 
zaznacza Burckel, że w  chwili obe 
cnej w' zapytaniu tym streszcza się

L u d n o ś ć  A u s t r i i  
zyskała jedynie... (bsrągiewki

Z  Wiednia donoszą, że zapasy 
chorągiewek ze swastyką zostały 
tam tak szybko wyczerpane, że 
musiano sprowadzać nowe zapa. 
sy z Niemiec. Wojskowe samo 
chody ciężarowe rozwoziły te 
chorągiewki i rozdawały je lud
ności. Niebawem i ten nowy za- 
pas wyczerpał się. Oddziały sztur

U ła s k a w ie n ie
hitlerowskiego zdrajcy

Skazany w  r. 1934 za zdradę 
stanu przez sąd wojenny w Wie
dniu na dożywotnie więzienie 
mjr. Rudolf Selinger został obec
nie ułaskawiony i powołany po

BWn arwa nil aiifth
Prasa niemiecka podaje szereg 

danych o dotychczasowej armii 
austriackiej, wcielonej obecnie do 
sił zbrojnych Rzeszy. Armia ta 
s iada ła  się z siedmiu dywizyj i 
jeć: ej brygady, ponadto z jednej 
dyw izji specjalnej i  zmotoryzo
wanej brygady strzelców wiedeń
skich, kilku pułków kawalerii, 
baonu samochodów pancernych,

Przegląd prasy
ENDECKIE UCHWAŁY.

Jak donosi wczorajszy „W ar
szawski Dziennik Narodowy", od
była się „odprawa zarządów kół 
Stronnictwa narodowego*. Refe
renci, pp. Kozicki i  Berezowski, 
przedstawili sytuację międzynaro
dową.

P. S. Kozicki mówił o Niem
czech. Uspakajał zebranych, że 
marsz Niemiec na wschód już wła 
śctwie ma się ku końcowi, bo brak 
im „s iły  biologicznej* (!). Mówił 
dosłownie tak:

Możliwości te (Niem iec w Eu-

drobnego przemysłu, przy czym  na 
skutek wzm ocnienia kontaktu z  ty 
m i sferami, sum a kredytu, udzielo
nego na ten cel w  porównaniu z ro
kiem poprzednim, w zrosła o złotycn 
1.493.498,66.

Poza tym  w zrosły znacznie po
życzki na skrypty dłużne oraz port
fe l papierów wartościowych w łas
nych.

Pogotowie kasowe utrzymywane 
było na bardzo w ysokim  poziomie—  
w ynosiło bowiem na 3 1 .x n  37 r. 
33.875 tysięcy  zł., co stanow i 23,4% 
ogólnej sum y wkładów, a 29,7% 
wkładów 4 vista.

Obroty ożyw iły się znacznie i  prze 
kroczyły sumę zł. 1.300 mii. złotycn. 
Ogólna sum a bilansowa osiągnęła  
kwotę zł. 155 milionów.

D uży rozwój wykazują Oddziały 
Kasy, które notują wzrost wkładów  
o 34,4%.

K apitały zasobowe i rezerwowe 
w zrosły na koniec roku do poważnej 
sum y zł. 6.064.395,65.

Ponadto R ada Kasy zatwierdziła 
projekt przebudowy i  rozszerzenia  
gm achu Centrali K asy przy ul. T n u  
gutta  nr. 5, które to  prace 
ną się w  najbliższych dniach.

Jednocześnie Rada Kasy powołała 
na członka Dyrekcji p. Bronisława  
Siedleckiego, dotychczasowego In
spektora Kasy, b. długoletniego In
spektora Związku KKO w  Warsza
wie.

cały sens plebiscytu, gdyż sprawy 
partyjne obecnie nie wchodzą w 
grę. Do dnia 11 kwietnia wszy
stkie prace organizacyjne partii 
narodowo - socjalistycznej zostają 
zawieszone.

Widocznie zapytanie czy miesz- 
kańcy życzą sobie niepodległej 
Austrii było zbyt ryzykowne za
stąpiono go w ięc formułką „czy je 
steś Niemcem?*

mowę na terenie Rzeszy niemiec
kiej otrzymały w sobolę polece 
nie zbierania chorągiewek. Każ- 
dy cztonek S. A. musiał zebrać 
conajmniej 50 sztuk. Zebrane che 
rągiewki przewieziono natych
miast do Wiednia drogą powietrz 
ną.

nownie do służby czynnej jako 
pułkownik. Przydzielono go do 
głównego dowództwa 8-ej armii 
(tak zw. armia niemiecka Au
strii).

pułku artylerii lekkiej zmotoryzo. 
wanej, zmotoryzowanej kompani’ 
pionierów i batalionu telegraficz 
nego. Ponadto do armii austriac- 
Icicj należały dwa pułki lotnicze 
jeden samodzielny pułk artylerii 
samodzielny oddział pionierów, 
oddział telegraficzny 1 oddzia? re
montowy.

ropie) aą ograniczone  przez osła
bienie sił biologicznych narodu 
niem ieckiego, przez zadania w e
wnętrzne, związane z  przebiegiem  
rewolucji narodowej, przez trud
ności natury gospodarczej i  wresz 
d e  przez fak t powstania na 
wschód od Niem iec szeregu państw  
narodowych, posiadających w łas
ną kulturę i wolną wolę utrzym a
nia  sw ej niezależności.

Rezultat? Czytamy:
Te rzeczy odrobić się już nie 

dadzą 1 tradycyjny Drang nach O- 
sten (parcie na wschód) nie m a  
ju ż  tak ich  podstaw , ja k ie  m iał da
wniej.
Ciekawe, że p. S. Kozicki żąda 

zmian terytorialnych na wschodzie 
Europy:

Gdy rozpoczęły się w  Europie 
wschodniej przem iany w  układzie  
terytoria ln ym , nie w ystarcza ob
staw ać przy utrzymaniu „status 
quo" (tego  co było). Trzeba wejść  
na drogę realizacji takich zmian, 
jakie są konieczne z punktu w i
dzenia Interesów Polski, które są 
potrzebne na to, by polityka pol
ska m ogła być oparta na mocnych  
podstaw ach terytorialnych.
A p. Berezowski mówił o Litwie

(jak widzimy, endecja z polityki 
antyniemieckiej zwekslowała na 
politykę antylitewską).

Jednocześnie dowiadujemy się z 
endeckiego dziennika, że i w Łodzi 
odbyła się „zbiórka alarmowa* 
endeków, na której sam prezes, 
p. Kowalski, wołał „o  czyn* w 
stosunku do Litwy.

Te przesunięcia w Stronnictwie 
Narodowym są nader ciekawe. Ta 
„uspakajająca* rola endecji (w  
stosunku do polskiej opinii o za
borczej „H itlerii) jest niezwykle 
interesująca.

PORAŻKA WŁOCH.
P. Z. Ł. zastanawia się w  „Kur. 

Warszawskim* nad porażką Mus' 
soliniego — na skutek aneksji 
Austrii przez „Trzecią*’  Rzeszę. 
Przecież dla Mussoliniego ochrona 
Brenneru (granicy włosko -  au
striackiej) była aksjomatem przez 
tyle la t! Tyle razy angażował się 
Mussolini w  ochronę niepodległo
ści austriackiej. Cóż więc ma te
raz otrzymać tytułem odszkodo
wania?—Hiszpanię (w  tej lub in
nej formie):

W ątpić należy o możUwości za
angażowania s ię  Niem iec na tere
nie hiszpańskim  przez w ysyłkę  
tam  jakichś s il zbrojnych —  więc

tu r sej o  p
terialną, a  przede  w szys tk im  m o
ralną, p rzy  o sta teczn e j likw idacji 
konfliktu  hiszpańskiego. Będzie to 
oczyw iście pomoc cenna w  obli
czu rokowań z  Anglią, w  których 
niewątpliwie Anglii znowu sekun
dować będzie Francja.

A WĘGRY?
Po aneksji Austrii dużo się mó- 

ń o niebezpieczeństwach dla Cze 
chosołwacji. Zapomina się o Wę
grzech. Przypomina to „Polonia*. 
Wszak Węgry też są zagrożone! 

W ydaje się nam, że  poważn ie  
zagrożone są  W ęgry, które opie
rają się na tych sam ych sojuszach, 
na których opierała się Austria, 
na protokółach rzym skich, które 
tak  fatalnie zawiodły. Oczywiście 

grę nie wchodzi tu aneksja, ale

A K U S Z E R K A
i  długą praktyką klinleraą

które ople- Przejmuje panie przyjezdne 1 miejzeo- 
’ wes Porody, zastrzyki bezbolesne, ma
saże, bańki. lampv, irrygaci« ’ *n- zabiegi

PORADY BEZPŁATNE
WARSZAWA, ni. LESZNC 27. I sień m  

uzależnienie. poddanie pod w y łą c z  „  . L i j .15-70, godz.
ne w p ływ y  R ze szy . Przed Węgra- pra F '
ml staje obecnie zagadnienie, bar-

640 górników
okupuje kopalnie „M aty lda*

Na kopalni „Matylda* w Lipi- 
nath wybuchł strajk okupacyjny 
Strajkuje cała załoga w łiczbie 640 
górników. Część z nich znajduje 
się pod ziemią. Ponieważ dyrek- 
cja kopalni uniemożliwiła dalszy 
zjazd w podziemia — reszta straj 
kujących pozostała na powierz
chni.

Przyczyną strajku jest zapo
wiedź redukcji załogi oraz turnu
sów, rzekomo z powodu braku za

Pod obuchem redukcji
Dyrekcja kopalń Donnersmarc- 

ka „Szyby Jankowickie* wypowie 
działa pracę 400 górnikom, rzeko 
mo z powodu braku zamówień. 
Zwolnieni mają być przede wszy
stkim robotnicy pracujący na tak 
zw. „rewersach*.

W  związku z tym ma wyjechać 
delegacja robotników do Warsza. 
wy, celem uzyskania nowiększenia 
przydziału zamówień dla tej ko
palni.

Na kopalni „Andaluzja* w  Ka
mieniu wymówiono pracę 100 ro

do tego  sporu orien
tacyjnego, który dzielił Polskę w 
czasie wielkiej wojny. M ogą albo 
zachować zupetnlą niepodległość 
na obecnym  skrom nym  terytorium, 
albo próbować odzyskać, przynaj
mniej częściow o, stracone obszary 
za  cenę w asalstw a  wobec N iem iec, 
za  jak ieś  nowe N iem co -  W ęgry, 
przypominające dawną podwójną 
monarchię, tylko w znacznie zm ie
nionym  na niekorzyść W ęgier sto
sunku sił.
Autor artykułu, p. Nienaslri, 

gorąco ostrzega, by od grożących 
Polsce niebezpieczeństw nie od
wracać uwagi i nie kierować tej 
uwagi w stronę — Litwy.

„SŁOWO* SARKA.,
Wileńskie „S łowo* mocno z re

guły „pro-Beckowe“ , systematycz" 
nie w  ostatnich numerach sarka. 
1 to właśnie na politykę min. Bec
ka... Niemcy, pisze, rosną na si
łach, to znaczy Polska przegrywa. 
Pisze dość lapidarnie (onegdaj):

Jeśli mój sąsiad rośnie nagle 1 
niesłychanie w  silę, a  ja  nie, to  
chociaż nic się u  m nie nie zmieni
ło, poczytu ję  to  sobie z a  klęskę  
polityczną.
Za klęskę polityczną?... Przy 

tej sposobności Cat pisze o Gdań
sku i o deklaracjach mniejszościo
wych polsko - niemieckich w  spo- 
cób arcy-dekawy:

Sam  min. Beck nie wykazał 
także dostatecznej konsekwencji. 
Oto prasa zagraniczna przedsta
w ia nam  jego wojaże, jako posu
nięcie conajm niej nie a n ty  -  nie
m ieckie (! ) .  Zdawałoby się, że  raz 
w stąpiw szy na tą  drogę, będzie u- 
suwał z  naszej poUtyki wszystRie 
punkty antagonizm u z N iemcami. 
Tym czasem  oto nie załatwiono  
spraw y gdańskiej zaw czasu w  r. 
1935, sku tk iem  czego  N iem cy  w y 
kiw ali nas w  G dańsku; oto nie 
wiem, dlaczego po w ygaśnięciu  
konwencji genewskiej na Śląsku, 
czekano aż  kilka m iesięcy na za
warcie obustronnej konwencji o 
m niejszościach narodowych, a  i po 
Jej zawarciu wie dała  ona dosta
tecznego uspokojenia.
Zaczynamy więc nawet z ultra-

„pro-Beckowych“  pism dowiady
wać się rzeczy dekawych. Przy
pominają trochę nasze wnioski (o 
Gdańsku, o deklaracjach mniej
szościowych itd.), za które tak 
nas atakowała prasa „sanacyj
na*.

A  we wczorajszym numerze 
swego pisma p. Cat twierdzi, że 
polska polityka zagraniczna nic 
nie robiła dla ochrony polskiej 
mniejszości na Litwie:

I  polityka zagraniczna polska 
wie zrobiła  nic, absolutnie nie w 
ciągu dwóch ła t, aby stw orzyć ja
kikolw iek ratunek. W ciągu dwóch 
lat nie m ieliśm y żadnego posu
nięcia dyplom atycznego w tym  ce
lu, żadnego nacisku na Litw ę ko
wieńską.

K. CZ.

przyjeć 9-12 -

mówień. Zaznaczyć należy, że dy
rekcja kopalni wprowadziła osta
tnio pewne ulepszenia techniczne 
wydobycia i to prawdopodobnie 
jest przyczyną.

Strajk w ciągu czwartku trwał 
bez przerwy. O ile dyrekcja nie 
wycofa rozporządzenia o reduk. 
cji i turnusach — sprawa zostanie 
przekazana Komisarzowi Demobi- 
lizacyjneinu.

botnikom pracującym na tak zw. 
„rewersach".

Redukcje i zapowiedzi turnusów 
wywołały wielkie wrażenie wśród 
robotników.

Jaką będziemy mieli
dziś  p o g o d ę ?

Pogoda naogół słoneczna i  ciepła, 
m iejscam i o chm urniejszym  stania  
nieba. Słabnące wiatry zachodnie. 
W idzialność rankiem  osłabiona wsku 
tek  zamglenia.
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Nauka kilku ostatnich dni
Nasza prasa klerykalna z kra

kowskim „Głosem Narodu" na 
czele, pozbawiona naogół inwen 
cji własnej i własnej samodziel
ności twórczej, skupiała wiele 
marzeń i nadziei dokoła austria 
ckiej formy prądu faszystow
skiego. Tu miało wykluć się coś 
odrębnego i swoistego: ,stano- 
wość" w duchu wspomnień da
lekiego średniowiecza; oaza ka
tolicyzmu obok rozhukanego 
„bezbożnictwa" hitlerowskiego 
i obok czechosłowackich „rzą 
dów masonerii'; jakiś rodzaj fa
szyzmu, „bogobojny i wierny 
syn Kościoła"; taki sobie „fa
szyzm dewotek".

Zapomniano pierwszego dnia 
©dirazu, że ów „faszyzm dewo
tek" doszedł do władzy poprzez 
krew robotników Austria... na 
tyczenie Mussoliniego; nie chcia 
no zrozumieć wtedy w Wiedniu 
„patriotycznym", że zwycięstwo 
wojskowe „katolicko - patrioty
cznych" kół „Heimwehry" nad 
bohaterskim „Schutzbundem" 
było

początkiem końca 
austriackiej niepodległości. Gdy 
ktoś podcina korzenie drzewa, 
—nie powinien się dziwić, skoro 
powieje wicher i drzewo runie 
Łez oporu. Austria „stanowa" 
była od początku spróchniałym 
drzewem z podciętymi korze
niami. Tyrolczyk - chłop kato
licki, ten chłop, który strzelał 
przed czterema przeszło laty z 
armat do Domów robotniczych 
Wiednia, — nie zdawał sobie 
sprawy, że strzela do wolności 
własnej, do niepodległości swe
go kraju, do swego prawa ucz
ciwej i szczerej wiary religijnej.

N ie  zna m y w s z y s tk ic h  k u lis
•darztó ostatnich. Czy Schusch- 
nigg był istotnie człowiekiem aż 
tak dalece naiwnym, że, odda
jąc Ministerium Spraw Wewnę
trznych i kierownictwo służby 
bezpieczeństwa w ręce oficjal
nego hitlerowca Seyss lnquarta, 
liczył na... usamodzielnienie się 
Od „Trzeciej" Rzeszy? Czy li
czył aż tak dalece, z naiwnoś
cią wręcz rozbrajającą i... prze
rażającą, na gwarancje Italii fa
szystowskiej? Mussolini „sprze
dał" Schuscnnigga — bez mrug
nięcia okiem — wzamian za 
wolną rękę w Hiszpanii Gen. 
Franco mógł rozpocząć swoją 
ofensywę w kierunku Barcelo
ny. „Trzecia" Rzesza służy po
mocą ramię w ramię z wojska
mi italskimi. Mussolini potrak
tował „katolickiego" kanclerza 
Schuschnigga w swojej mowie 
środowej, jako małe, głupiutkie 
dzieciątko, która nie pojmowało 
niczego. Odpowiedziały mu 
strzały samobójcze „katolic
kich" przywódców „katolickiej" 
AustriŁ

T . V
Jednej rzeczy zrozumieć nie 

potrafię (sądzę, Łc nie tylko ja):

A n to n  o Ruiae V ilao 8an a  3 2 )

STWIERDZAM, ZE...
Hiszpania gen. Franio
w oczach urzędnika sądu

iW taki oto sposób, brnąc z jednego konfliktu 
w drugi, z jednego „sprostowania" w następne, 
franco ofiarował swą pomoc i zdradzał po kolei I?o- 
publikę, monarchistów, Falangę, państwa faszystow
skie, — a dzisiaj, widząc, że gwiazda jego gaśnie, 
wraca do Anglii, której, jak to nieraz czynił w sto
sunku do innych ofiaruje swą pomoc w zamian za 
obronę. Oto stara taktyka poskromionego apasza, 
znana już dostatecznie w świecie.

Lud, wojskowi, sztaby zagraniczne, które działają 
*  l*fio strefie, widzą w nim śródło klęski w Guada- 
lajara, przedłużającego gię oblężenia Madrytu, wsku
tek braku odpowiedniej taktyki — podczas, gdy 
przypisują generałowi Queipo de Liano, po śmierci 
zwycięscy z krainy Basków, generała Moli — triumf 
w Sewilli, oraz Estramadurze, jako też zdobycie 
Malagi.

Franco, który z początku starał się przybrać na
poleońskie maniery, zrozumiał swą klęskę; to też, 
Zgorzkniały, usuwa się z widowni. Nie ma już zau
fa n ia  do Hiszpanów, co wzmaga jeszcze bardziej

jego przygnębienie; mieszkania jego chronią Mauro
wie.

Nawet przy swej obecnej władzy nie może w pełni 
wykorzystywać wpływów w tym kierunku, w jakim 
wyobrażałby sobie triumf ambitny ofiper jego po
kroju. W«kutek stałego nadzoru rodziny i dykta 
luiy, jaką nad nim sprawuje, nie może odwiedzać 
salonów, by stać się tam bożyszczem niewiast,

1 zapewne, gdy podczas swych bezsennych nocy 
napróźno pragnie zmrużyć powieki, przeszkadza mu 
w tym wspomnienie krewnych i przyjaciół (jak np- 
kuzyna, lotnika Bahamon.dc), poświęconych i stra
conych wskutek barbarzyńskiego ruchu reakcyjnego, 
ttóry on uosabia.

f  ęn spędza mu z powiek zapewne już tylko wspo
mnienie przyjaciół i krewnych, — bo można przy
puszczać, że legion innych ofiar nie obchodzi go 
wcale.

R O Z D Z IA Ł  D W U N A S T Y .

General Oueino de liano

Pewnego wieczoru w Burgos zapoznano mnie 
w kasynie z dziwnym osobnikiem. Znalem go z wa
dzenia jeszcze z czasów mego pobytu w Madrycie; 
rzucał się każdemu w oczy, ale do owego wieczoru 
w Burgos nie znaliśmy się osobiście.

Należał do tego typu złotej młodzieży w  M adry

cie, która bez stałego zajęcia, oraz bez ujawnionycn 
źródeł dochodu, stanowiła ów „niekontrolowany" 
element Madrytu przed wybuchem wojny domowej

Widziano go, jai w nienagannym stroju wysiadał 
z luksusowego auta przed najelegantszymi lokalami 
miasta. A oto znów można go było spotkać zmę 
czonego, wałęsającego się ze zgorzkniałą, zrezygno
waną miną po ulicach Madrytu, w poszukiwaniu 
przyjaciela, który pożyczy mu trochę pieniędzy na 
posiłek.

W Burgos zdołał wkrótce zdobyć najlepsze sto
sunki wśród wpływowych sfer wojskowych, stoją 
cych blisko Rządu nacjonalistycznego. Jego system 
zdobywania sobie wpływów polegał na udawaniu 
przed jednymi, że jest przyjacielem innych wybit 
nych osobistości i na szukaniu wszędzie wygodnego 
towarzystwa. Wszyscy i każdy z osobna wierzy! 
w to, że jest on przyjacielem innego, bardziej wpły
wowego osobnika. Tak oto, dzięki swym towarzys
kim manierom, jak również i dzięki wyjątkowym 
warunkom, które naonczas istniały w Burgos, zdo
łał zdobyć dla siebie należyte sosunki w kołach, po
siadających wpływy na Rząd.

Podczas pierwszej naszej rozmowy opowiedział 
mi po krotce, że w Madrycie był przedstawicielem 
firmy automobilowej, — a później z ramienia Fran
co udał się dla dokonania jakiegoś wywiadu do Ni
cei,

(D . c . n.).

postawy austriackiego episkopa 
tu katolickiego,

Jakto? Parę tygodni temu za 
ledwie ks. kardynał Innitzer za
pewniał o roli opatrznościowej 
Austrii, jako „państwa stanowo- 
katolickiego". A teraz tenże ks. 
kardynał Innitzer zapewnił z 
kolei kanclerza Hitlera o tym, 
że — on, kardynał Innitzer — wi 
ta z radością „fakt dokonany" 
po czym wezwał dosłownie ka
tolików Austrii orędziem spe- 
q‘alnym:

..Kapłani 1 wierni w inni bez za
strzeżeń popierać Państwo Wlel? 
koniemleckle 1 Jego wodza, które
go  w alka przeciwko bolszewizmo- 
w t oraz o  potęgę, honor 1 jedność 
N iemiec agodna je s t  »  wolą O- 
pat- ewtSrl..." tpodkr. m ojs).
Nie przypuszczałem nigdy, że

(Opatrzność" może „zmienić 
zdanie" w okresie dwóch tygo
dni. Zbyt szanuję szczerą wiarę 
ludzi, wierzących naprawdę, 
bym mógł uważać kardynała In
nitzer a za „duszpasterza" dla 
nich miarodajnego. Wolę my
śleć o setkach niemieckich księ
ży katolickich, — o tych z... obo 
zów koncentracyjnych.

• »
Wróćmy do wniosków obiek

tywnych.
„Austro - faszyzm", t. zw. sta

nowy i katolicki padł niby do- 
mek z kart w chwili, gdy pięść

ZABAWA
r d n i u  19 m a r c a  r .  b . ( s o b o t a ) o d  g a d a . 2 2 -e |  
i oionkćw. Ich rodzin I wprowadzonych gości. S tro je  w izytowe.

M arsz. E. Ś m ig ły  Rydz

do delegacji „Ozonu f i

We środę p. marsz. Edward 
śmigły - Rydz przyjął delegację 
Koła Parlamentarnego O. Z. N. w 
osobach pp. gen. S t Skwarczyń- 
skiego, sen. pułk. Dąbkowsklego, 
sen. gen. Galicy, pos. Tomaszkie
wicza 1 oświadczył, co następuje:

„Szanowni Panowie!
Jak długo będę m ógł być czyn

nym 1 Jak długo będę m iał moż
ność pracy —  celem  tej mojej 
czynności 1 pracy będzie to, by 
P olska zawsze, z  każdej sytuacji 
m ogła w yjść zwiększona w  swej 
potędze i  powadze.

W asze sumienie obywatelskie 
słusznie podyktowało Wam słowa 
o konieczności zwarcia szeregów  
Narodu.

Historia, której powiew w tych  
dniach tak wyraźnie przeciąga 
nad naszymi głow am i — od dłuż
szego czasu staw ia Polakom pyta
nie: czy potrafią z  serc swoich u- 
sunąć drobne nałogi 1 przyzwycza
jenia, a  naw et sentym enty, by zro

hitleryzmu uderzyła mocniej w 
stół. „Gwarancję" faszyzmu ital 
skiego okazały się „świstkiem 
papioru", porwanym na strzępy 
bez żenady. „Austro - faszyzm" 
nie załamał się w rozprawie o- 
rężnej. Nikt mu nie zgotował 
„militarnej Sadowy". Rozlazł 
się na wzór sukna zgniłego, bez 
oporu, bez honoru, bez cienia 
odwagi chociażby tylko cywil
nej. Cała sztuczność konstrukcji 
ujawniła się w ciągu kilku go
dzin zaledwie.

Dlaczego?
Bo „austro - faszyzm" podciął 

w zaraniu swego istnienia korze 
nie drzewa, na którego kona
rach uwił sobie gniazdo. Niepo
dległość Austrii umarła właści
wie w tym dniu, w którym ma
sy pracujące kraju zostały odsu
nięte przemocą od poczucia od
powiedzialności bezpośredniej 
za jego losy.

Pozostała tylko... bańka my
dlana, trwająca dopóty, dopóki 
Mussolini nie zapragnął opano
wać definitywnie Hiszpanii.

A Hiszpania, samotna i opusz 
czona, broni się dalej po bohater 
sku, obficie krwawiąc. Bronią 
jej synowie i córki „od młota i 
pługa**,..

• ••
Taka jest nauka kilku ostat

nich dni...
M. NIEDZIAŁKOWSKI.

w Salonach Handlowców
Sienna 16

„ J Ó Z E F IN K T

bić m iejsce dla wielkiej, potężnej 
miłości Polski; czy  potrafią odróż
nić rzeczy m ało ważne od rzeczy 
Istotnie ważnych; czy potrafią 
rżeć 1 rozstrzygnąć najważniejsze 
zagadnienie przeżywanego dr 
przez nas okresu historycznego.

Serdecznie Panom  dziękuję : 
w aszą rzetelną gotowość. R zetel
nie na nią odpowiadam uściskiem  
wyciągniętej do mnie dłoni, głębo
ko wierzę, że na tej dłoni się nie 
zawiodę".

RADA NACZELNA P. P. S.
zauyna swe prace w sobotę 
19 marca o goAz. 11 r. w War
szawie w Gmachu Z. Z. K. przy 
ul. Czerwonego Krzyża 20.

u c h a rin
R o zs trze la n y  te o re ty k  ko m u nizm u

Bucharin był najwybitniejszym 
komunistą z pośród 21 oskarżo
nych w  ostatnim „procesie" mo
skiewskim. Został skazany na 
śmierć.

Tak został „zlikwidowany" 
NAJWYBITNIEJSZY (po Leninie) 
TEORETYK KOMUNIZMU. Fakt 

ewątpliwie symboliczny! Na ar- 
tykułach, broszurach i książkach 
Bucharina kształcili się komuniści 
całego świata! Z jakim nabożeń
stwem np. komuniści w Polsce stu 
diowali książkę Bucharina „Teo- 
ria materializmu historycznego"! 
A początkujący komuniści na ca
łym świecie studiowali różne po- 
puiarne książki i broszury Bucha, 
rina, np. „ABC komunizmu" (ksią 
żkę, napisaną wspólnie z Preobra-
żeńskim).

Bucharin był to  człowiek bar
dzo wykształcony, oczytany. U- 
mysł zdolny do rozważań abstrak 
cyjnych, ale doktrynerski, sztyw

Na dwuch krańcowych
b ie g u n a ch

Według światłej opinii naszej 
prasy endeckiej i  oenerowskiej 
wszystko, co nie cuchnie obsku
rantyzmem, reakcją i  zoologicz. 
nym antysemityzmem — to komu
na lub żydokomuna.

Klasowe związki zawodowe? 
Komuna! Związek Nauczyciel, 
siwa Polskiego? Oczywiście ko. 
muna. „Wiadomości Literackie"? 
Komuna. T.U.R.? — Naturalnie 
komuna. Profesorowie, protestu, 
jący przeciwko ghettu ławkowe
mu? Komuna. Stronnictwo Ludo- 
w et Komuna, a może, kto wie, 
czy nie żydokomuna. Masoni? 
Rzecz prosta —  komuna. Rząd 
Frontu Ludowegp we Francji? 
Ma s if rozumieć —  komuna. M l. 
nlster Eden? Komuna. Albert Eln. 
stein? Komuna. Pacyfizm? Wia
domo, dzieło komunistów. Kelne
rzy okupują lokal restauracyjny!

ny, często nie widzący realnego 
życia (np. w  nauce o państwie); 
nie darmo Lenin, który Bucharina 
zresztą bardzo lubił, zarzuca! mu 
„brak dialektyki" — Lenin byl u- 
mysłem daleko bardziej giętkim, 
życiowym, realnym. Bucharin 
byl IDEOWCEM bolszewizmu, od
danym swemu ruchowi, swej par
tii bez reszty. To też z przerażę- 
niem czytał cały świat obskurne, 
haniebne oszczerstwa pod jego a- 
dresem w  prasie bolszewickiej. 
Zwłaszcza nikczemne napaści zna
nego felietonisty - lizusa Kolcowa 
robiły wrażenie wręcz okropne! 
Po pracowitym życiu, oddanym 
partii, został Bucharin skazany na 
śmierć—jako „zdrajca", „szpieg", 
„morderca" i t. d. Straszny lds!

Bucharin urodził się w r. 1888 
Jeszcze siedząc na lawie gimna
zjalnej, pracował w  partii, wśród 
robotników jednego z przedmieść 
Moskwy. Z Moskwą zostało na

Robota Kominternu, Jules Ro
mains? Duhamel? Komuniści.

i  t. d. I  t. d.
Bardzo to —  powiedzmy szcze. 

rze —  proste i  prostackie.
teraz spójrzmy, ja k  to wy

gląda na drugim, przeciwległym 
biegunie. Na Najbliższym Wscho
dzie.

Arcybiskup Canterbury? Troć, 
kistal Nadrabin Nowego Jorku? 
rrockistai Sinclair Lewis, O. B 
Shaw? Tak samo jak nieżyjący 
Chesterton lub jules Romains, 
zdecydowani trockiści. Japoiiski 
sztab generalny, Rząd gen. Frań, 
co, niemiecka Gęsta p o t Onlazda 
trockistowsklch spisków.

Rudolf Hess, dr. Schuschnlgg, 
kardynał Pacelll, król Norwegii, 
prezydent Meksyku, Oide, Dalaj 
Lama, Oreta Oarbo —  wszyscy 
co do Jednego trockiści.

Strajk w MarsylU? Dzieło troc
kistów. W Sidney wybuchła bom. 
ba w domu robotniczym? Spraw, 
ka trockistów!

Konferencja w Berchtesgaden, 
Traktat Wersalski, Reformacja, 
Odrodzenie, Wojna Trzydziesto, 
letnia, Sobór Trydencki, odkry. 
cie Ameryki, ucieczka Mahometa 
promienie Roentgena, bitwa pod 
Salaminą, grypa, witaminy, futu
ryzm, bajronizm —  wszystko to 
są dzieła i  przejawy trockizmu.
I nie próbujcie ich nawet prze ko. 
nywai, że tak nie jest. Nie prze
konacie ich. Jak nie przekonacie 
tamtych, że jules Romains, Z.N.P. 
ł Albert Einstein nie są żydo-ko- 
muną.

i  jednym i  drugim wygodnie z 
tym prostactwem, co wlfcej, i  jed 
n i i  drudzy sądzą, że im z tym do 
twarzy. X. Y. Z.

długo związane jego życie partyj. 
ne. Niebawem staje się członkiem 
moskiewskiego komitetu p a rtit W 
1907 r. wstępuje na uniwersytet 
moskiewski, na ekonomiczny wy
dział (na „fakultecie" prawni, 
czym). Aresztowany zostaje po 
raz pierwszy w r. 1909 podczas 
posiedzenia moskiewskiego korni- 
tetu partii. W r. 1911 zostaje ze
słany na północ, do Oniegi. Stam
tąd niebawem ucieka do Niemiec 
(do Hanoweru). Jesienią 1912 r. 
Bucharin (latem przebywał w 
Zakopanem) zawiera znajomość 
z Leninem w Krakowie. Zaczyna 
pisywać w legalnych pismach boi 
szewickich. W  Wiedniu studiuje 
ekonomistów „austriackiej szko- . 
ły“ . W r. 1914 po wybuchu woj
ny zostaje w  Austrii aresztowany 
—jednocześnie z Leninem—i wysła 
ny do Szwajcarii. Przebywa potym 
kolejno w Szwecji, Norwegii, Sta
nach Zjednoczonych. Po wybu
chu rewolucji 1917 r. śpieszy z 
Ameryki przez Japonię do Rosji. 
Na VI zjeżdzie partii zostaje wy
brany do Centralnego Komitetu.

Teraz Bucharin rozpoczyna ak. 
cję na wielką skalę. Jest redakto. 
rem „Prawdy" (potym „Izwie- 
s tij"). Jest jednym z przewódców 
całego „Kominternu". Wpraw
dzie kilka razy znalazł się w kon 
flikcie z Leninem i większością 
partii (nie chciał np. zawarcia po
koju z Niemcami w Brześciu), ale 
to nie przeszkadzało mu cieszyć 
się w  partii ogromną popularnoś. 
cią. Po zgonie Lenina przez pe. 
wien czas staje obok Stalina, któ. 
ry wyzyskał popularność Bu
charina dla siebie. Potym był o- 
znany za „prawicowca", za zwo 
lennika „kułaków". Interesował 
się Bucharin bardzo sztuką (był 
malarzem); był referentem na zje
żdzie pisarzy rosyjskich przed pa
ru laty — al« jego referat wjrwb- 
lal pewne niezadowolenie, bo bat 
dzo podkreślał zasługi takich nią 
partyjnych poetów, jak Pastiernak. 
Jeszcze stosunkowo niedawno Bu
charin stał na czele „ lzw lea łlj"-.

Z prac Bucharina (był on eko
nomistą i socjologiem) wymieni- 

studium o „austriackiej szko
le" w ekonomii p. t. „Ekonomia 
polityczna rentiera". Dalej — 
pracę o imperializmie; większą 
rozprawę (niezbyt udałą) — „E- 
konomia okresu przejściowego". 
Wreszcie cytowaną „Teorię ma
terializmu historycznego"; jego 
zbyt sztywne, trochę wulgarne for 
muty socjologiczne skrytykował 
tcw. Vandervelde w  swych stu- 
ćiach marksistowskich. Natomiast 
jeden z sowieckich „socjologów" 
Marecki, dowodzi, że w tej ostał- 
niej pracy autor (Bucharin) uzu- 
pełnił socjologiczną teorię mar- 
ksizmu niektórymi nowymi zdo-
byczami.

To są główne prace Bucharina, 
ale są i mniejsze, mniej znane, np. 
o Ustriałowie, rosyjskim nacjona
liście, który w swoim czasie agi
tował za zbliżeniem do botezewiz-
mu, gdyż bolszewicy stają się na- 
cjonalistami. Ale oprócz tych wię
kszych prac i masy artykułów, Bu 
charin napisał mnóstwo referatów, 
tez, rezolucyj i t- d. Trzeba pa
miętać, że przez pewien czas był 
faktycznym szefem „Kominternu".

Podczas procesu Bucharin część 
oskarżeń stanowczo odrzucił I to 
w formie ostrej. Parę razy nawet 
z góry zironizował Wyszyńskiego, 
który poprosił przewodniczącego 
Ulrycha, by przypomniał podsądne 
mu ,iż jest tu „zbrodniarzem a nie 
filozofem" (Bucharin zacytował 
filozofa Hegla) i nie potrzebuje 
Hegla cytować — „tak będzie le
piej —  dla Hegla"...

A cytowany „podchałlm" M. Kol 
cow pisze o b. szefie Kommternu 
w artykule p. t. „Sfora krwawych 
psów". Naprzykład: „teraz ten 
polityczny intrygant i oszust zo- 
stał zdemaskowany, jako kierow
nik szpiegowskiej i terorystyeznej 
złodziejskiej bandy, jako organi
zator zabójstwa 3-ch najlepszych 
ludzi naszego ludu — Lenina, Sta 
lina, Swierdłowa. Oto iakim jest 
ten mały, brudny Bucharin!" 
(„Prawda" z 3 marca).

Koniec Bucharina, teortyka ko
munizmu... Znamienny i  symboli
czny koniec.

K. CZAPIŃSKL



Pełna hilleryzatja Austrii
Parodia plebiscytu

Wiloln, (H A l) . — Wydano 
rozporządzenie w sprawie mają, 
cego się odbyć 10 kwietnia r. b. 
pieoiscyta. Najbardziej godnymi 
uwagi paragrafami tego rozpo 
rządzenia są następujące: Gloso
wanie trwa od g. U do i? . Lokal 
i  czas glosowania będą podane do 
wiadomości Ogólnej przez urzę
dy burmistrzowskie i odpowied 
nie władze najpóźniej na tydzień 
przed plebiscytem.

Uprawniony do głosowania po 
sprawdzeniu tożsamości udaje się 
tło kamery i  na kartce stawia ołów 
kiem krzyżyk w jeunej z dwuch 
rubryk o napisach „tak“  lub 
„nie", następnie wkłada kartkę do 
koperty, opuszcza kamerę, staje 
przed stołem komisji i  w kopercie 
oddaje kartkę, którą nieotwieraną 
wrzuca się do urny. Obliczanie 
giosów jest publiczne. Nieważne 
są kartki: 1) jeżeli nie znajdują 
się w kopercie dostarczonej przez 
rząd, 2) jeżeli jest niewątpliwe, 
że nie zostały w rządowych dru
karniach sporządzone, 3) jeżeli 
nie wynika dokładnie z kartki, jak 
należy rozumieć xldany glos. Je. 
żeli w jednej kopercie jest wię
cej, niż iedna kartka, to uzna je się 
je za jedną, jeśli wszystkie są 
jednoznacznie zaopiniowane lun 
tylko jedna z nich jest wypełniona 
Tymczasowy rezultat głosowania 
zawierać będzie następujące da 
ne: ważne głosy „tak", ważne glo. 
sy „nic". Suma wszystkich waż- 
nych głosów. Suma nieważnych 
głosów i suma oddanych głosów 
według listy glosowania. Jeżeli 
ktoś bierze udział w  glosowaniu, 
mimo, że do tego nie jest upraw, 
niony według ostatnich rozporzą
dzeń (żydzi), będzie karany 
aresztem od 1 do 6 miesięcy.

Kler kapituluje
WIEDEŃ, (PAT). — Po w izy

cie u kanclerza Hitlera kardynał 
Innitzer ogłosił orędzie, w którym 
oświadcza m. In.:

„Katolicy winni sobie przypom 
nieć słowa Chrystusa, że należy 
oddać cesarzowi, co jest cesar. 
skie, a Bogu, co jest Laskie. Ka- 
piani i  wierni w inni bez zastrze
żeń popierać państwo wielkonic- 
młcckie i jego wedza, którego 
walka przecłwkr bołszewi- 
oraz o potęgę, honor I jedność 
Niemiec zgodna jest z wolą Opatrz 
ności. Księża winni powstrzymać 
się od wszelkiego rodzaju pollty 
k i i zająć się wyłącznie swą misją 
religijną wobec wiernych".

Kardynał wzywa przewódców 
organizacyj młodzieży chrześcijań 
skiej, aby u łatw ili wcielenie tych 
orghnizacyj do państwowych 
związków młodzieży Kościół nie 
będzie miał powodu żałować swej 
wierności wobec państwa. Słowa, 
które do mnie skierował kanclerz 
i  wódz, stanowią gwarancję, że 
zadania kościoła będą mogły być 
wykonywane.

Orędzie nosi tytu ł: „Przysięga 
na wierność kościoła dla narodu 
niemieckiego".

Aresztowanie Rotszylda
D zienniki w iedeńskie donoszą, < 

aresztow aniu znanego, wiedeńskiego 
bankiera, bar. Ludwika Rotszylda.

Wśród szeregu aresztow anych fi
nansistów  żydow skich znajdują 
również 4 bracia Schiffm ann, właścl 
ciele znanego domu towarowego. 
Krąży również pogłoska o  areszto
w aniu Bondy, wydaw cy „Tele- 
graphu". (P A T ).

Ustawy norymberskie
W IEDEŃ (P A T ). — Izba adwo

kacka przedstawiła Ministerstwu 
Sprawiedliwości program  zreformo
w ania składu palestry austriackiej. 
Program  ten przewiduje niezwłocz
ne wydanie zakazu wykonywania 
praktyki przez adwokatów żydow
skich.

Aplikanci Żydzi, w  m yśl ustawy  
norymberskiej, m ają być natych- 

i  z  listy  aplikantów.

rym kraju, a nie notują na gieł
dzie wiedeńskiej, jest dozwolony 
tylko za pozwoleniem austriac
kiego Banku Narodowego, 2) Przez 
obrót należy rozumieć kupno, 
sprzedaż, zamianę, wypożyczenie, 
zastaw, zajęcie, jak i  pośredni, 
ctwo wszelkich tego rodzaju tran 
zakcyj, obojętnie czy są przepro
wadzane zawodowo, czy też nie.

Mussolini akceptuje 
hitlerowski zamach

RZYM, (P H I) . — Mussolini w 
otoczeniu ministrów przybył do 
izby Deputowanych. Po expose 
podsekre.arza stanu Lotnictwa na 
temat budżetu ministerstwa Lotni
ctwa na trybunę wszedł Mussolim, 
wygłaszając przemówienie, całko 
wicie poświęcone ostatnim wyda
rzeniom w Austrii.

„Austria przestała istnieć jako 
państwo — oświadczył Mussolini 
Stała się ona częścią Niemiec, a 
plebiscyt, który odbędzie się 10 
kwietnia, uświęci ten fakt dokona 
ny.

Kiedy dramat austriacki w  cią
gu ostatnich dni wkroczył w akt

piąty, przeciwnicy światowi 
szyzmu zastanawiali się, czy me 
nastąpiła okazja do przectwsta 
wienia dwuch ustrojów totalnych, 
do złamania ich solidarności : 
rżeniem, które m. in., należy to po 
wiedzieć zawodowym pacyfistom, 
byłoby wstępem do nowej wojny 
światowej. uacnuoy te oyty o.ęu. 
ne, nadzieje po prostu dziecinne. 
Było to również obrażające, po
nieważ rzucało cień na nasz cha
rakter, naszą inieiigenc,ę i  poli
tykę. Nadszedł moment, który 
można nazwać najdonioślejszą 
próbą osi Rzym — Berlin. Otóż 
Niemcy wiedzą, że oś nie jest ko -. 
strukcją dyplomatyczną, posiada 
jącą swą wartość jedynie w cza 
sacli normalnych, ale okazała się 
trwałą przede wszystkim w tej 
wyjątkowej dla Niemiec i  Europy 
chwili historycznej. Dwa narouy, 
których ustroje są równoległe, 
złączone analogiczną koncepcją 
polityczną, mogą wspólnie masze
rować, by zapewnić naszemu nie 
spokojnemu kontynentowi nową 
równowagę, pozwalającą na po
kojową i  owocną współpracę 
wszystkich narodów".

Be,liliis zwołany ii giilek
B E R L IN . (P A T ). Urzędowo 

donoszą: Przewodniczący Reichs 
łagu feldm arsza łek Goering zwo
łał Reichstag n iem ieck i na  p ią
te k  18 marca r. b . o godz. 20.

Posiedzenie odbędzie się jak  
;wykle w B erlinie. O czekiwane  

jest wyłącznie przem ów ienie kan  
cterza H itlera, k tó ry  zająć m a sta 
nowisko wobec wydarzeń ostat
niego tygodnia.

N ależy zaznaczyć, że będzie to  
praw dopodobnie ostatnie posie- 

lie  Reichstagu w  dotychczaso- 
t  jego składzie , gdyż n ie  za- 
ą w n im  jeszcze przedstawi

ciele Austrii. N ie  wiadom o na ra
czy  obecny Reichstag zosta

nie rozw iązany i  będą rozpisane

nowe wybory, czy  też zbiorze się 
on jeszcze następnie w składzie  
zw iększonym  o przedstawicieli 
Austrii.

Hiszpania zdana na łaską losu
D e b a ta  w  Iz b ie  Gmssi

LONDYN (PAT) W Środę wieczorem 
Izba Gmin p- yetąpiła do debaty 
sprawie aytnacji w Hiszpanii. Nagłość 
obrad uzasadnił w dłnższym przemó
wienia przewódca opozycji poseł Aulee, 
twierdząc, iż liczni politycy ze stron
nic te.a rządowego nie zdają sobie spra
wy ze znaczenia; jakie d-a W. Brytanii 
posiadać może w przyszłości Hiszpania. 
Nieinterwencja — zdaniem mówcy — 
stała się farsą, która tylko kompromi
tuje Rząd brytyjski. Poseł Attlee 
pytał premiera, jakie propozycje B 
irancuski przedstawił ambasadorowi bry 
.) jskiemn.

Kończąc przemówienie Attlee doma
gał się od Rządu polityki, godnej tra
dycji brytyjskiej, wzywając do popar- 

propozycyj francuskich. WSPÓLNE
DZIAŁANIE W. BRYTANII I  FRAN
CJI W HISZPANII — ZDANIEM JE
GO — STAJE SIĘ KONIECZNOŚCIĄ.

Przewódcy Labour Party 
dział premier Chamberlain, wygłasza
jąc bardzo krótkie, zaledwie 15 minut 
trwające przemówienie. Chamberlain za
rzucił posłowi Ataiee używania słów 
prowokacyjnych, oświadczając, iż UWA
ŻA SYTUACJĘ MIĘDZYNARODOWĄ 
ZA TAK POWAŻNĄ, ŻE UWAŻA ZA 
SWÓJ OBOWIĄZEK OGRANICZENIE 
SIĘ DO BARDZO UMIARKOWA
NYCH SŁÓW. Zdaniem premiera, uic 
iowego właściwie w Hiszpanii nie za
szło. Zawsze trzeba było liczyć się ■ 

jed-

zwycięstwo zdaje się przechylać na stro
nę gen. Franco. Dostawy broni i  amu
nicji pomagały obn stronom, a Rząd 
brytyjski nie posiada dostatecznych do
wodów, że w ostatnich tygodniach na
stąpiły nowe dostawy dla jednej tylko 
strony, a mianowicie dla gen. Franco 
Zdaniem premiera, jedyną polityką, sto 
sowną dla Rządu brytyjskiego jest po
lityka nieinterwencji. Premier Cham
berlain nie zapatruje się pesymistycz
nie na stan interesów brytyjskich w 
Hiszpanii. „NAJLEPIEJ PRZYCZYNI 
MY SIĘ NA RZECZ POKOJU I  NA 
RZECZ INTERESÓW BRYTYJSKICH 
-  POWIEDZIAŁ CHAMBERLAIN -  
GDY NIE BĘDZIEMY WTRĄCALI 
SIĘ DO TEGO, CO SIĘ DZIEJE 
W HISZPANH".

Po przemówieniu premiera Chamber 
laina zabierali jeszcze głos w imieniu 
stronnictwa liberalnego Sinclair, a na 
stępnie dr John Simon, który oświad-

żadnej noty od Rządu francuskiego z na
pytaniem, ciy zamierza przedsięwziąć 
jakąś akcję w Hiszpanii. Oświadczenie 
to zostało potwierdzone przez Chamber-

Wniosek opozycji o odroczenie deba
ty został odrzucony 317 głosami prze
ciw 141.

A jednak..
Korespondent H. A. T . dowłada. 

je się, że Rząd francuski wystąpił 
do Rządu brytyjskiego z propozy
cją, aby W. Brytania I Francja 
podjęły wspólną akcję na rzecz 
rozejmu w Hiszpanii pomiędzy o.

walczącymi stronami. Rząd 
francuski proponuje natychmiaato 
we zwrócenie się do Rzymu i Ber
lina celem uzyskania zgody Wioch 
1 Niemiec na rozejm. W  czasie ta
kiego rozejmu wszystkie obce od
działy, walczące w Hiszpanii, mia.

ożył, f i Rząd brytyjski nie otrzymał tyby ulec wycofaniu.

Ostatnie depesze i wiadomości na czele numeru

Z a b ó j c a  p o l i c j a n t a
z g o s ł  się do policji

Do włatłz śledczych w Warszawie 
towarzystwie 2 kolegów zgłosił 

ę Stefan Kozłowski, mieszkaniec 
Otwocka, który dokonał zabój-zwycięstwo będzie albo po jed- ,  u  i

Ib- „„ Jro .i.j U,„ i , .  O b,™ l,,,W » H "” k '

Anglia uznaje „fakt dokonany**
„Kraj musi być przygotowany materialnie i duchowo"

LONDYN, (PAT). — Przema- 
wiając w  Izbie Lordów r  a temat 
sytuacji międzynarodowej, min. 
Spr. Zagr. Halifax m. in. oświad
czył, iż w  obecnej sytuacji nie 
byioby w interesie Ligi Narodów 
wnoszenie sprawy Austrii przed

Nerwowy nastroi w Kownie
PAT-owi donoszą z Rygi:
W Kownie panuje w dalszym 

ciągu podniecona atmosfera. Ciąg 
le odbywają się konferencje mi 
nistrów, przeważnie z udziałem 
prezydenta Smetony.

Litewska Agencja Telegraficz
na ogłosiła komunikat, starający 
się ponownie wytłumaczyć zaj
ście na granicy polsko-iitewskiej 
w dniu 11 marca. Komunikat ten 
w sposób nieprawdziwy przedsta
wia przebieg zajścia i  usiłuje 
zrzucić odpowiedzialność na Pol- 
skę.

Prezydent Smetona odbył w 
związku z incydentem granicznym 
konferencję z niektórymi posłami 
akredytowanymi w Kownie.

Nerwowy nastrój utrzymuje się 
w dalszym ciągu.

RYGA (PAT). Jak donoszą 
z Kowna, Litewska Ag. Teł. „El- 
ta“ ogłosiła komunikat, którego 
celem je9t wytłóraaczenie zdener
wowanej opinii litewskiej, że in
cydent na granicy polsko • litew
skiej nastąpił nie z winy litew
skiej, lecz polskiej. Komunikat 
usiłuje dowieść, że incydent ten 
nie stanowi prowokacji litewskiej, 
insynuując, że żołnierz polski 
miał rzekomo strzelać do policjan 
ta litewskiego. Komunikat pole
mizuje z komunikatem polskim, 
stwierdzającym, że krwawy incy
dent na granicy był zasadzką, 
utrzymując, że to żołnierz strzelał 
pierwszy.

Dalej komunikat litewski stara 
się zrzucić odpowiedzialność za 
nienormalny stan braku stosun
ków między obu krajami ua Pol
skę. W szczególności zaś na akcję 
gen. Żeligowskiego w 1920 r., pod
kreślając ponadto, że podobne in
cydenty są rzeczą zupełnie nor 
malną i zdarzają się na najlepiej 
oznaczonych granicach.

Komunikat twierdzi, że to nie 
Litwini naruszają granicę, lecz żc 
czynią to Polacy,. Zaś wrogą at
mosferę między obu krajami ko. 
munikat traktuje, jako Wynik ini
cjatywy polskiej. Litwa — wedle 
komunikatu — ogranicza się je 
dynie do odpierania „systema
tycznych ataków", jakie są skie
rowane przeciwko niej ze strony 
polskiej.

wzmacnianie prawa międzynaro 
dowego i  sił, zmierzających do 
usunięcia trudności międzynarodo 
wych raczej w drodze rokowań, 
niż w  inny sposób. W tym celu 
kraj musi być przygotowany nie 
tylko pod względem materiał- 
jej trybunał. Jedynie wojna mo
głaby cofnąć zegar wstecz, £ 
wszak członkowie Ligi nie byliby 
skłonni do wojny z tego powodu. 
Rząd J. K. Mości jest dlatego 
skłonny do uznania, iż PAŃSTWO

AUSTRIACKIE PRZESTAŁO 
IS) NIEĆ JAKO JEDNOSTKA 
„ifĘDZYNARODOWA i  że obec- 
nie zachodzi proces absorbowania 
go przez Rzeszę niemiecką.

Przechodząc do sprawy Czecho 
Słowacji, Halifax zaznaczył, iż 
Rząd niemiecki udzieli! zapewnień 
Iządowi czechosłowackiemu.

Rząd, jak zaznaczył lord Hali- 
fax, zwraca baczną uwag; na za 
ładnienia, poruszone przez Chur 
chilla w jego przemówieniu ponie 
działkowym w Izbie Gmin i bę
dzie pozostawał w  ścisłym kon
takcie w tych sprawach z Rządem 
francuskim.

Charakteryzując politykę angiel 
ską w obecnej sytuacji, brytyjski 
minister Spr. Zagr. oświadczył, iż 
zdaniem jego, powinna ona być 
tego rodzaju, by mogła mieć za. 
pewnione poparcie całego Impe-

rlum brytyjskiego. Dążeniem Rzą 
du brytyjskiego w poszukiwaniu 
prawdziwego pokoju będzie
nym, ale 1 pod względem ducho
wym, opierając się na woli 1 dy
scyplinie całego narodu.

w Otwocku po pijanemu, o czym 
donosiliśmy.

Po zabójstwie Kozłowski przy 
»zedł do Warszawy, gdzie ukry 
wał się w mieszkaniu swych zna
jomych. Współtowarzyszy Kozio w 
-kiego, Wiadysławc Czemarę, Ta* 
deusza Kozłowskiego, brata m or 
Jercy policjanta Zdzisława Stro
bie i Piotra Sitka policja po za
bójstwie aresztowała.

W międzyczasie policja była 
poinformowana, że Kozłowski 
sam zgłosił się do policji, wobec 
czego wstrzymano pościg. Koałow* 
ski zostanie przekazany do dyspo 
zycji sędziego śledczego wrai v 
współtowarzyseamŁ

S zw e c ja  s ię  zb ro i
SZTOKHOLM (PAT). Po otwarciu 

debaty nad budżetem Obrony Narodo
wej zabrał głos premier Hansson. 
oświadczając, że pogorszenie i niepew
ność aytnacji międzynarodowej skłoniły 
Rząd do zastanowienia się, czy nie po
winny być wydane dalsze zarządzenia 
celem niezwłocznego wzmożenia obron
ności państwa. W następstwie tych roz

ważań Rząd zamierza zwrócić sią do 
Rtksdagn o przyznanie na ten cel maca 
ayoh kredytów.

W dalszym ciąga debaty przedstawi
ciele konserwatystów, lodowców i igra- 
rinszy wyrażali zadowolenie a 
wy rządowej, która niewątpliwie [ 
ta będzie jednomyślnie przes Izb

D w a  w y r o k i śm ie rc i
z a  m o r d e r s t w o

W środę zapad! wyrok w  to- Kaczor na karę śmierci przez oo- 
_ i  i..... ...lacpnip Pintr Cve-n m  ftnłv\vffrczącym się przed sądem przysięg 

łych w Złoczowie procesie o za 
bójstwo ś. p. Marii i Mieczysława 
Jasińskich, właścicieli majątku 
Beizca obok Złoczowa.

Mocą wyroku Trybunału skazani 
zostali: Hilary Kuk i  Włodzimierz

wieszenie. Piotr Cyca na dożywot 
nie więzienie i  koszty sądowe w 
wysokości 650 zł., oraz wszyscy 
trzej na zapłacenie symbolicznej 
złotówki.

Trzech dalszych oskarżonych 
skazano na 2—5 la t więzienia.

K. misja Sejmowa 
za powszechnymi wyporami

b o  samwzą&ui

r  WłADOMOSO SPORTOWE i
SErtSfltje iiiiifl

Ograniczenia dewizowe
WIEDEŃ, (PAT). — Wydano 

tu następujące zarządzania w  spra 
wic obrotu zagranicznymi papie- 
rami wartościowymi: 1) Obrót za 
granicznymi papierami wartościo
wymi, które notują na giełdach 
zagranicznych, obojętnie w  któ-

N a ra d a  na  
Z a n ik u

Pan Prezydent Rzeczypospolitej 
przyjął w środę po południu w 
obecności pana Marszalka Śmig
łego-Rydza, p. prezesa Rady M ini
strów gen. Sławoja Skladkow- 
skiego, p. wice-premiera inż. Eugc 
n.usza Kwiatkowskiego i  p. mini, 
sira spraw zagranicznych Józefa 
Becka, którzy referowali o bieżą
cych pracach rządu.

Na środowym oosiedzeniu Ko
misji Specjalnej Sejmu dla samo 
rządu miejskiego pod przewodni
ctwem wicemarszałka Podoskie- 
go rozpatrywano problem, czy 
rady miejskie mają być całkowi
cie z wyborów powszechnych, czy 
też poza wyborami powszechny
mi ma być wprowadzony i inny

em powoływania rad.
/  obszernej dyskusji pos.

Szczepański oświadczył się za za 
sadą przyjętą przez projekt rzą
dowy, pos. Dublasiewicza za 
wprowadzeniem zasady nomina
cji, inni mówcy yypowieuzieli się 
za utrzymaniem zasady konstru
owania rady miejskiej na podsta 
v ie  powszechnych wyborów a 
pizeciw koncepcji kurii wybór- 
czych, które wprowadza! projekt 
rządowy.

W glosowaniu przyjęto 11 glo. 
sami aa 6 zasadę konstruowania 
ady miejskiej wyłącznie na pod 

stawie powszechnych wyborów.

Za tezą tą glosowali pp. Duch, 
Gotlieb, Kopeć, Maliszewski, 
Mróz, Podoski, Brzęk. Osiński, 
Urbański, Starzak, świdziński i 
Waszkiewicz.

Przeciw glosowali pp. Dubla- 
siewicz, Ostrowski, Sosiński, Szcze 
pański, Wadowski i  Wierzbicki.

W ten sposób większość komisji 
wypowiedziała się przeciw ku- 
riom, a za powszechnymi wybora
mi. Oczywiście stanowisko Korni- 
seji nie przesądza załatwienia tej 
sprawy na plenum Sejmu w po
dobny sposób.

T e rro r  a ra b s k i
w  P a le s ty n ie

JEROZOLIMA (PAT). -  Y\ 
miejscu postoju autobusów, nale
żących do towarzystw komunika 
cyjnych żydowskich, rzucono bom 
bę. Wiele osób odniosło rany, w 
tej liczbie jedna kobieta. Sprawca 
zamachu zbiegi.

RADYKALNE ZMIANY 
W  AUSTRJACKUM SPORCIE. 
Jak donoszą z Wiednia, w  au

striackim  sporcie nastąpiły, w zuiąz  
ku z ostatnim i' wypadkami politycz 
njm i, radykalne zmiany.

Dotychczasowa naczelna organiza  
cja sportu austriackiego przestała  
istnieć, stworzono natom iast 
m iejsce narazie

Obecnie odbywa się proces pod 
rządkowania „Gau Oesterreich" i 
m icckiem u państwowemu 
w i ćwiczeń fizycznych, na 
czele stoi, jak wiadomo, voi 
mer unii Osten.

Sprawy zagraniczne 
striackiego nie zostały j 
strzygnięle. Niewiadomo 
cze czy A ustria brać I 
w Olimpiadzie, w a  

i ei | św iata i Europy I fc d. Według 
w szelkiego przewidywania reprezen-

Turnfront", któ- I tacja  zagraniczna sportu austriac- 
r.nsnln okręg au- kiego zostanie zlikwidowana, t.

striacki niem ieckiego państwowego  
związku ćwiczeń fizycznych. Oficjał 
na nazwa tego okręgu brzmi: „Gau 
Oesterreich des Deutscnen Reichs- 
bundes fiir Lelbeslibungeu".

Kierownictwo zostało również 
zmienione i z  dawnych kierowników  
sportu austriackiego pozostał jedy
nie p. Rasseiberger. Ustąpić m usieli 
dawny „filhrer" sportu austnaek ie- 

ks. Starhemberg. Zawieszono lak  
że austriacki kom itet olimpijski, jak 
również austriackie sportowe związ
k i państwowe.

Z NOWEJ TEJ ORGANIZACJI 
USUNIĘTO WSZYSTKICH ŻY
DÓW, POLECAJĄC ICH U SUNIĘ
CIE ZE WSZYSTKICH KLUBÓW I 
TOWARZYSTW SPORTOWYCH.
WYKLUCZONO TAKŻE Z ORGA
NIZACJI WSZYSTKIE ŻYDOW
SKIE KLUBY I  TOWARZYSTWA i pierwsze spotkanie 
SPORTOWE. Itacjl z  Francja.

sportowcy austriaccy  
tować będą obecnie nie A ustrię, lecz 
Niemcy.

OLIMPIADA ODBĘDZIE SIĘ
DEt-TNITYWNIE W TOKIO. 

Obradujący w Kairze kongres mię  
dzyuarodowego kom itetu ollraplj- 
slticgo uchwali) w  środę, że  MI 
Olimpiada odbędzie się deiinityw uie  
w Tokio. Termin igrzysk ze w zglę
du na panujące w sierpniu straszli
w e upały zostaje przesunięty na ż l  
września do 6 października 11)40 r. 
SIECZ BOKSERSKI POLSKA —  

FRANCJA.
Pertraktacje w sprawie rozegra

nia m eczu bokserskiego P olska —■ 
Francja dały pomyślny wynik. Ter
m in meczu ustalono na dzień 13 
czerw ca r. b. w Lodzi. Będzie ta
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Dyrekcje kopalń w Zagłębiu 
Dąbrowskim, a szczególnie kopal
nie Towarzystwa Satumowskiego, 
ograniczyły liczbę dni pracy do 
3 i 4 w tygodniu i to w miesią
cach zimowych, co wywołało 
wśród robotników Zagłębia Dą
browskiego duży niepokój. W do
datku zadają sobie pytanie, co bę 
dzie w miesiącach letnich, jeżeli 
ograniczenie dni pTacy następu
ję  już w sezonie zimowym.

C. Z. G. zdając sobie sprawę, w 
jakich warunkach materialnych 
znajdują się górnicy Zagłębia Dą
browskiego, którzy w czasie de
presji gospodarczej praca z górą 
pięć lat pracowali po 12 i 15 dnió
wek w miesiącu — postanowił 
zwrócić się w tej sprawie do Ming 
sterrum Praem. i Handlu. Delega
cja z sekretarzem tow. Bielinkiem 
na czele została w dniu 15 b. m. 
przyjęta przez dyrektora departa
mentu górniczo hutniczego p. Pe- 
chego, któremu ziwróciła uwagę 
na ten stan i na niepokój, jaki o- 
garaął rzesze górnicze Zagłębia 
Dąbrowskiego, przy czym sekre
tarz tow. Bielnik podkreślił, że 
przy przydziałach licencji węglo
wej dla poszczególnych towa- 
raystw zaszły jakieś niedociągnię
cia ze szkodą dla Zagłębia Dąbrów 
ekiego, a szczególnie, — dla Towa. 
raystwa „Saturn*1.

P. dyrektor Pecbe oświadczył, 
że Rząd nie ma obecnie w swej 
dyspozycji przydziałów, jak było

T a b e la  w y g ra n y c h
2 dzień ciągnienia II klasy 41 Loterii Państwowej

I i II ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

60.000 ci. — nr. 39181
16.000 zł. —  56747
10.000 z ł. —  86750 114310
S.000 z ł. —  8337 24753 81612 

94778 132497
2.000 zł. — 68169 77374
1.000 z ł. — 80788 87271 103948

105611 116676
500 zł. — 3635 8840 38890 49996 

55435 66416 72974 87722 93256
113936 122227 128983 132849 136607 
146136

250 z t — 965 1484 3234 9551 9960 
15886 18658 20553 27472 28039 33968 
39560 40975 43770 45221 45555 53010 
68212 69830 83450 100202 105577
106914 115001 124877 128228 130953 
138977 143733 145358 147308 159357 
159754

Po Zt. 1.009 —  22359 883702
Po Zt. 600 —  70084 104183 117175 

130534
Po 650 Zt. —  8902 42597 59993 

76766 103337 145524 160455
PO 125 a t

WYGRANE PO 125 ZŁ.
168 458 854 1102 222 401 964 2231 

814 3147 815 462 966 4192 3033 488 
500 628 5397 412 37 940 6159 441 
720 951 7072 120 387 642 606 46 789
91 5 874 8299 321 538 78 776 92 9002
8 655 10192 520 882 11027 179 688 
789 964 12107 392 693 13735 14037
215 86 305 77 428 99 528 821 55
15228 78 87 324 90 698 804 89 16006 
161 265 893 549 1744 606 63 18108
88 887 883 998 19462 740 79 91

20338 471 552 635 79 976 21057
890 511 610 839 77 22226 809 96
23095 570 695 706 77 24088 331

25024 291 478 97 26654 98 703 833
906 68 27003 18 347 641 28077 252 360 
991 29224 34 586 945 30063 202 554 927 
81520 654 795 32006 369 559 33133 47 
98 743 34989 35258 540 36342 715 960 
17612 J80"7 911 39164 277 188 98 434 
1-36 986 4ai26 224 96 417 707 41442 583 
779 42249 60 425 43084 188 463 748 62 
73 44318 555 87 45120 46156 311 501 954
92 47147 73 48033 124 323 683 739 954 
49046 227 )7 487 567 50089 107 36 571 
730 992 L095 52122 421 53167 516 680 
84 54046 100 55656 56074 701 57065 378 
626 791 891 58058 279 884 59734 826 
60401 686 877 900 31 61198 228 321 746 
801 62003 224 308 430 675 897 63066 238 
357 573 706 64502 65063-314 81 411 622 
66107 9 78 715 847 965 67251 99 68604
907 69109 JO 216 792 827 87 70044 191 
21p 37c 86 419 706 71274 491 676 72-35 
690 895 73P05 110 587 762 860 74003 366 
888 75071 309 581 Ó80 76015 99 194 544 
660 77510 16 809 78103 299 327 79190 
211 71 344 71 81 561 681 910 80153 237 
355 81259 61 493 62067 145 68 96 877 
901 49 59 83079 !25 211 385 912 8414 ■ 
204 94 554 691 35508 86056 124 221 164 
660 766 87401 744 924 87 88345 803 91 
89217 335 81 589 942 900i0 607 91442 1 
92105 222 405 42 783 93175 85 279 686 
767 94163 534 675 776 885 95142 330 906 
61 96197 453 671 7'< 97164 539 67 98374 
457 642 96 815 24.

100059 106 25 562 759 921 101029 
96 100 205 824 553 969 82 102206 
382 840 103134 349 32 57 59 350 871 
984 104170 430 669 78 853 105359
466 897 938 106317 612 107212 70
932 108269 315 418 717 107129 212 
674 809 110150 376 111088 381 688 
700 10 924 112296 417 113004 130 400 
114468 115364 620 115346 66 563

w poprzednich latach ,lecz mimo 
to do postulatów, złożonych przez 
delegację, ustosunkuje się jak naj 
przychylniej, a to tym bardziej, 
że są niektóre towarzystwa węglo
we, które przydziałami handlują 
Tym towarzystwom przydziały zo-

Z Górnego Śląską 

Skutki rabunkowej gospodarki
w  górnictw e

Donosiliśmy przed paru dniami 
o zapadnięciu się ziemi na ul. Ko. 
peruika w Chorzowie, znajdującej 
się w  śródmieściu. Na środku u- 
licy powstała głęboka na kilka
naście metrów dziura, przypomi
nająca swym kształtem dużych ro 
z ni i arów lej. Drugi olbrzymi lej 
powstał na terenie ogródków szre 
berowskich w Chorzowie — Ma- 
ciejkowicach, obok Państwowej 
Fabryki Związków Azotowych. 
Leju w  śródmieściu do dzisiejsze
go dnia nie zasypano. Dziura ta 
została jedynie ogrodzona i wstrzy 
mano ruch na ul. Kopernika i przy 
ległym placu Kopernika.

Jak informują naszego chorzow 
skiego korespondenta, przyczyna 
niezasypania krateru na ul. Koper- 
nika jest następująca.

Istnieje obawa, że po zasypa
niu tej dziury pocznie nadal obsu- 
wać się ziemia wokoło zasypane-

117832 118365 435 77 543 117312 664 
766 867 1202C2 324 618 121247 491 
567 87 747 967 122521 42 639 873
123239 331 50 420 653 124175 421 35 
814 125162 855 126017 429 641 800 
127244 441 738 828 930 98 128148 
453 803 129113 98 385 559 71 917 

130314 87 800 21 131019-132303 518 
886 90 133331 460 650 74 836 5 9 j
134324 462 774 135158 136005 269
399 733 61 974 89 137144 468 835 
138635 624 771 139462 898 140124 
255 542 74 141221 775 816 87 142324 
967 147036 227 360 591 623 148033
233 921 62 149142
39 664 924 151126 881 
554 891 992 163377 5 
523 155480 156049 519 
158528 159423

WYGRANE PO 62.50 ZŁ.
707 1141 77 332 6 461 526 56 649 

846 85 932 87 2U46 80 139 52 279 
324 414 577 608 64 793 802 941 83 
94 3024 61 260 396 505 637 722 86 
4013 111 216 519 731 811 969 5081 
440 826 949 6085 530 657 754 979 
7282 445 69 697 731 47 804 61 965 
8087 128 105 14 606 714 78 860 
9023 202 624 968 10509 742 54 814 
958 11067 135 553 722 933 87 12003 
439 45 8 06 980 13061 143 244 67 
541 85 904 11 67 14002 15161 834 
16119 26 332 17091 178 294 668 624 
999 18007 21 39 U 3  254 603 28 47 
V32 19177 69 209 352 437 506 87 
679 766 995

20000 34 74 454 650 98 641 21660 
751 821 70 961 22054 582 706 23008 
494 689 971 24026 348 665 815 906

25555 808 49 26194 356 716 92 985 
734 857 143471 144002 666 146111 08 
21451 80 555 834 94 937 28498 532 627 
2‘ 008 20 524 844 0704 825 31032 210 350 
500 712 90 32356 92 382 4 7 52C 794 
33208 41 450 710 56 833 34152 228 365 
544 731 89 835 35023 61 762 68 36102 
233 67 776 890 90 37061 167 280 312 
53 59 725 965 38523 663 781 86 39047 
300 524 611 793 556 95 40188 217 367 
464 516 80 769 41163 383 473 649 42179 
230 80 369 92 511 68 627 940 43170 85 
773 825 920 36 55 14328 424 505 642 6
40 990 45060 669 4627$ 730 930 47479 
48240 510 34 46 94 867 49015 105 21 238

150081 305 
5 96 152154 
154205 332 
I 751 157679

365 ć ) 850.
317 51065 197 897 950 S2026 

254 402 22 544 57 605 764 73 910 47 93 
53170 91 287 722 54021 35 719 21 814 
030 55157 669 760 56220 447 600 795 
57103 266 478 721 48 810 44 58042 7 
789 814 40 59166 512 739 925 46 60007 
155 260 317 21 94 470 532 789 61214 32 
472 752 62054 84 332 638 915 44 63101 
227 350 *4026 105 119 845 68 65054 607 
85 710 970 66095 271 451 682 88 870 3 
6723S 456 609 68147 66 70 491 604 28 
70 724 971 88 Ó9292 588 674.

7000? 70 247 79 382 71111 432 741 836 
948 50 57 64 72199 253 305 80 531 886 
929 73080 281 3®4 536 74050 152 309 70 
618 710 824 75260 652 889 76155 829 
77073 140 211 <8 62 94 566 '.1£ 953 
78109 235 524 68 82 678 778 882 79064 
8f 277 393 431 '8 670 80121 65 583 
81128 273 74 303 408 34 814 92 820-.8 
598 787 626 68 83105 309 498 ?:056 110 
244 59 318 575 ’ 96 85005 130 3*5 548 
76 668 707 912 86104 336 487 512 637 74 
741 960 87048 143 261 895 915 88187 91 
482 511 89000 139 24? 79 477 %27.

90770 825 91235 5‘ 335 555 90 697 810 
30 946 92629 811 98 93013 279 431 516 
81 58 94011 116 95092 143 457 534 42 
900 74 96034 428 76 908 70 97044 339 
302 42 95 401 *22 726 43 58 98340 85

staną odebrane i przekazane dla 
poszkodowanych, w celu dania 
możności, robotnikom pracowania 
więcej dni w tygodniu. Sprawa ta 
ma być rozpatrzona jeszcze w tym 
tygodniu.

go leja. Już teraz stwierdzono, że 
ściany obecnej dziury obsuwają 
się nadal, powodując powiększę- 
nie się krateru. Ażeby stwierdzić, 
czy ewentualnie tereny, położone 
wokół leja, nie są podebrane, prze 
prowadzono naokoło wiercenia. 
Wynik prac wiertniczych zadecy
duje dopiero, czy można będzie 
lej natychmiast zasypać.

Również olbrzymia dziura, po
wstała na terenie ogródków szre- 
berowskich w Chorzowie — Ma- 
ciejkowicach, ulega powolnemu 
powiększaniu._________________

►DZIAt lekarski-^
Dr. Z. Fajncyn 36

w  niedziele do. 2-ei
Weneryszne, płciowe, skóry

W LECZNICY LESZNO 27

407 50 566 620 799 9060 178 418 -06 
648 908 35.

100008 495 588 608 842 85 907 
101000 161 76 340 412 650 973 102515 
28 52 692 818 103036 97 538 64 75 
772 104046 118 271 568 672 89 810 
105167 596 697 873 932 106573 613 
830 107028 58 335 410 526 636 783 
953 108076 148 82 98 409 870 909 13 
104103 428 526 694 110019 144 224 
68 429 48 111081 369 611 60 724 
112335 72 445 517 70 113638 761 812 
114024 207 549 115055 532 82 863 
116375 516 692 117507 829 44 66 
943 118514 693 710 119019 115 73 232 
463 64 554 607 26 873 86 120258 634 
55 68 882 83 69 910 34 121030 165 
238 476 592 698 845 908 122084 442 
648 123237 412 529 72 96 644 837 
124199 574 697 764 848 953

125022 103 257 515 692 986 126086 
248 623 127148 269 469 662 72 615 
40 860 128021 23 627 129073 74 227 
992 130095 101 67 227 69 345 554
73 987 131108 84 204 429 518 132126 
202 90 333 610 835 997 133170 485 
920 134051 405 797 930 135085 568 
83 675 95 760 136256 361 774 818 
967 137050 261 310 138209 605 700 02 
920 139092 96 126 317 34 97 551 964 
140056 167 348 469 509 637 928 
141010 35 137 418 27 84 598 142249 
318 55 984 143074 176 79 333 470 518 
43 998 144262 361 473 634 717 145087 
104 84 4S3 95 645 81 782 88 146232 
390 533 746 73 65 147056 130 68 295 
377 90 519 76 672 979 148040 175 402 
92 93 515 91 730 149058 144 255 
456 150047 473 678 798 151351 15202• 
237 415 515 646 827 153233 47 93 317 
70 434 844 94 917 93 154004 71 396 
439 9424 44 155191 233 52 62 352 
796 156081 242 861 92 97 157020 407 
740 888 958 158417 511 12 96 159003 
220 586 638 834 88

iii ciągnienie
WYGRANE PO 125 ZŁ.

87 267 683 1274 358 558 3015 38
698 475 263 763 6020 309 870 8386
629 903 423 664 10181 516 901 11947 
12012 13933 14148 937 52 15449 
16138 356 406 19881

20155 463 999 21096 22085 641 
23159 95 544 24107 25544 675 26773 
27519 28024 638 782 29286 880

30362 495 31539 33442 34199 35557 
36672 847 81 37047 426 949 38417
699 40043 787 855 940 41918 22 
42552 68 43505 44125 453 998 41606 
733 48289 95 371 560

50113 326 51358 965 52904 933256 
70 75 55548 58230 242 60269 917 
61501 716 63476 971 64193 403 
65131 66737 67018 572 69041 217 
441 657 869 70409 500 8 983 71292 
932 72046 73140 210 26 303 612 
74051 274 403 985 76146 764 79246 
516 80024 235 81048 224 854 83381 
842 84354 421 85269 483 86474 
940 91410 984 93597 94322 96026 
269 636 90 97774 926 98760 100115 
101172 561 711 69 916 102372 432 
104930 105001 375 595 106108 730 
1071U 109192 408 980 110472 77 
112894 980

113291 490 957 114210 456 115164 400
74 116444 117224 118014 216 11958 
120332 123851 124269 125238 454 12*141
630 941 127670 846 951 128511 20 129294 
948 130518 649 131704 132181 134200 
135623 137773 994 139350 646 141098 
36' 42 ’ 792 142090 327 687 7 65 929 
143142 591 775 144087 145252 611 146444 
771 879 147004 148068 103 203 149980 
152423 153055 92 528 154268 528 9*1 
155085 768 157008 316 975 158269 159-452 
565 985.

WYGRANE PO 62.50 ZŁ.
6 199 749 1221 81 351 428 72 657 

837 86 381 2570 663 3336 542 56 
609 99 82* 947 *092 782 5102 5 634

PROCES WŁAŚCICIELA 
BIURA MATRYMONIALNEGO 

„ECHO“ .
Przed sądem w Poznaniu to

czył się proces właściciela biura 
matrymonialnego i wydawcy pi
sma matrymonialnego „Echo*4, 
Bolesława Piasecznego, oekarżo 
nego o wyłudzenie 600 zł. w wek
slach od Leonardy Zagórskiej. 
Pasieczny zaofiarował się wyszu
kać Zagórskiej męża z wyższym 
wykształceniem. Istotnie przed
stawił odpowiedniego kandydata, 
studenta chemii ze Lwowa, Za
górskiego. Małżeństwo doszło do 
skutku i Pasieczny dostał honora
rium w kwocie 500 zł., a nadto 
wyłudził od młodej mężatki wek
sle na 600 ad. Po kilku tygodniach 
okazało się, że Zagórski był już 
żonaty, wobec czego Zagórska o- 
puściła męża i powróciła do ro
dziców. W czasie krótkiego poży 
cia Zagórski wydostał od żony o- 
koło 11.000 zł., o co toczy się pro. 
ces cywilny. Zagórska twierdzi, 
że Pasieczny i Zagórski działali 
w porozumieniu i podzielili się 
jej pieniędzmi.

Po rozprawie sąd skazał Pa
siecznego na półtora roku więzie
nia, darowując mn na mocy am
nestii połowę tej kary, a resztę 
zawieszając na dwa lata, o ile 
zwróci Zagórskiej 500 zł.

W TRYBACH MASZYNY.
W fabr. Tietzena w Łodzi przy 

ul. Andrzeja 78, zdarzył się tragi
czny wypadek. Robotnica przę- 

1 (lzalni tej fabryki, Helena Bier-

W Instytucie Propagandy Sztu
ki w Warszawie nastąpiło roz
strzygnięcie konkursu na plakat 
dla Powszechnego Zakładu Ubez
pieczeń Wzajemnych.

Sąd konkursowy w składzie: 
prof. St. O. Chrostowski, dyr. W. I 
Gustowski, E. John, dyr. J. Lip
ski i J. Mucha raki, po przejrze
niu 79 nadesłanych na konkurs 
prac, przyznał następujące na
grody:

1-szą zł. 500 p. G. Budeckiemu 
i Z. Kowalskiemu, Il-gą zł. 300 p. 
T. Gronowskiemu, Ill-ą zł. 200 p. 
Z. Glinickiemu.

Pozą tym Powszechny Zakład 
Ubezpieczeń Wzajemnych zaku
pił cztery projekty, których auto
rami są: pp. T. Kryszak, A. Rak,

921 6013 87 114 221 490 517 7037
129 561 91 803 53 8655 7 855 9105 
619 10074 332 661 889 11686 910 93 
13163 85 787 888 91 14128 77 5149 
474 610 35 16416 533 904 98 17371 
582 744 18072 408 19090 193 642
83 906 13

20086 458 792 807 22369 426 643 
884 909 23094 435 783 876 24537
792 25532 26091 338 95 582 27266 
548 28433 29532 843 30132 335 431 
838 31594 32187 324 753 817 33245
615 34059 170 655 73 35482 38306 
39073 282 587 40103 491 601 41016 
42159 487 542 655 776 43457 602
44-78 406 48 843 966 45786 46056 
333 484 507 955 47683 833 48077
642 729 49156 979

50258 762 52162 955 53704 54922 
56279 543 777 969 57445 834 58464 
59886 88 60225 916 61305 606 788 
62284 63123 936 64247 720 53 65614 
20 783 67666 68293 880 69528 747 
832 98

70063 7110S 658 819 912 72373 
485 524 74 641 967 73704 846 74993 
75282 977 77840 78174 81 457 79305 
05 645 907 80761 824 8z304 504 45 
84525 85271 637 830 86225 722 936 
87293 363 971 85 88495 889 89122 
823 90124 903 91145 468 98 92188 
374 497 852 918 93194 200 776
94449 692 793 95242 303 77 96672 
818 63 97669 900 98623 92 769
99048 58 99 926 100507 764 101169 
359 778 102545 682 103086 2S3 350 
536 650 758 1043308 732 105480 983 
106161 237 107220 108505 995 
109101 438 72 110170 470 531 
111244 402 530 793

1X3219 36* 67 541 114083 214 374 926 
115198 116326 117278 406 995 118017 
422 78 938 119045 310 520 954 1206? . 
727 121518 123116 322 432 760 124320 
5?8 42 125042 167 729 126518 87 880 917 
127389 473 128414 895 974 129136 293 
639 130545 46 671 834 131280 132170 
382 529 654 1330&. 638 828 134010 544 
604 777 923 138185 449 729 139385 667 
141229 476 811 976 142473 143611 973
144079 328 479 146756 832 56 988 147091 
42f 572 148431 39 149076 938 150003 282 
86 69P 151055 84 ’ 43 ?73 354 152034 337 
769 995 153407 154012 476 82 618 748 
118 155572 95 969 156660 802 157291 541 
941 158914 159116 226 751 853.

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

Po S0.000 e t. —  7942S
Po e t. 10.000 —  72007 134835
Po et. 5J)00 —  24830 110330
Po 2.000 et. —  10454 46669

51811 72362 86999 150028 120248
Po et. 1.000 — 28408 44967

51203 51348 55595 61150 61370
71488 130932 132804

Po 500 et. -  1043 6930 11668
14077 29458 108956 123168 140681

Po 250 M. —  1244 3988 15378
15520 18033 19918 20161 35345
40891 41033 457331 50866 51308
57250 5831.6 70687 70472 72399
78911 79122 79329 101089 109287
113648 122299 128473 128520 1323OU 
140268 143012 144284 146867 149308 
150781 151557 152355 154000 

WYGRANE PO 125 ZŁ.
375 463 706 918 1348 713 2256 602 

721 72 3676 -*323 78 618 39 5574
6650 7252 318 37 516 719 818 8728 
10037 383 12040 714 74 12381 473 
707 14531 703 15063 100 664 18033 
644 17020 352 634 86 798 18124 650 
20976 21379 65* 732 22129 785 23504 
64 24296 808

28827 29590 888 30776 31404 32256 
500 731 S3801 68 34078 225 74 319 
36435 967 73 37315 38630 41729 43618 
44563 781 967 45024 230 947 46431

86 706 45 48029 40083 347 50176 
51079 743 72 98 52646 53208 350 

154482 591 56345 691 571223 05 498 
*579 58082 186 285 406 23 59255 379 
I 795 830 60090 293 548 721 61112 82 l 
63518 746 64122 65103 36656 726
67019 71461 979 72041 992 74091 230 
306 78 609 75281 317 47 826 76294 
77095 460 624 80 759 69108 515 635 
794 880 231 82046 240 471 83029 506 
793 84637 941 85141 313 718 86193 
570 903 87250 646 89172 223 16 65 
641 90064 377 97144 284 339 92123 
933 93319 94114 96122 97716 99101 
22 297 436 599

131365 911 102304 103179 224 619 76 
104980 105338 684 703 106033 378 574 
904 107424 108110 730 37 109374 343 
110239 74 111291 366 909 112188 348 856 
1)3022 114479 562 115213 449 116149 
268 302 17363 118309 833 119552 704
90 120172 672 121427 514 26 123512 
1249-43 125313 126220 129043 621 130134 
80 390 629 131290 844 967 132298 503 
41 133785 134562 135404 136191 137080 
378 996 138192 827 139224 140410 736 
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kowska, pochwycona została 
przez wał napędowy maszyny tak 
fatalnie, iż wraz z włosami zdar
ta została całkowicie skóra z gło
wy. Oskalpowaną robotnicę w 
stanie groźnym przewieziono do 
szpitala.

TRAGICZNY WYPADEK 
W M ŁYNIE.

W młynie w pobliżu wsi An- 
d rusz owce, w pow. Szczuczyn- 
9kim, podczas sprzątania dostała 
się do trybów 13-letnia siostra 
właściciela młyna, Janina Łozow-1

ska. Okropnie poraniona dziew
czynka zmarła nazajutrz po wy
padku.
POD ZARZUTEM ORGANIZO

WANIA WYSTĄPIEŃ 
. ANTYSEMICKICH.

W związku z zajściami antyse
mickimi w Mejszagole policja a- 
resztowala 15 osób, które decyzją 
prokuratora osadzone zostały w 
więzieniii w Wilnie. Straty lud
ności żydowskiej podczas zajść o- 
bliczane są na 3.000 zł.

Rozstrzygniecie konkursu
na p lakat dla P.Z.U.W.

W. Sawilski, S. Żnrominer i H. 
Szoken.

Wystawa prac konkursowych 
będzie otwarta w I. ‘P. S. od 26 
b. m. przez dwa tygodnie.

in n  Bi sił męskich u łyska Pan, stosu- 
lU U  JJ jąc aparat Nr. 111. Naukową 
orusziug wysyłamy bezpłatnie, dyskret
nie Unventns", Warszawa, Aleje Jero
zolimskie 35. 1*9

Kąc:k rad o w y
DZIŚ 18.3. Piątek.

16.15 Koncert orkiestry wojsko
wej

17.15 N asze pieśni w  wyk. Heleny 
Zboinskiej - Ruszkowskiej.

19.00 „Gałązka heliotropu*' —  słu
chowisko.

19.30 Pieśni w  wyk. Chóru A ka
demickiego.

22.00 Koncert Sym foniczny w 
wyk. Ork. Filharm. Warsz. D yry
gen t Ernest Anserm et. Solista: Lu
dwik Krasner tskrzypce).

RADIO W D N IU  18 I 19 MARCA.
Jak co roku, przygotow ało Pol

sk ie  Radio program specjalny na 
dni Imienin M arszałka Śm igłego-
Rydza, przypadającego w  da. 18 
marca, i  M arszałka Józefa Piłsud
skiego —  dn. 19 marca.

Program  imieninowy w  dniu 18 
m arca rozpocznle audycja dla szkół 
o godz. 8.00 rano. Okolicznościowa 
audycja południowa tego  dnia o 
godz. 12.03 została opracowana 
przez W ojskowy Instytu t Naukowo- 
Oświatowy.

W  dm u 19 m arca o godz. 19450 
przemówienie poświęcone Józefowi 
Piłsudskiemu w ygłosi p. Prezydent 
R zplitej prof. Ignacy Mościcki.

Radio otatnamui
PIĄTEK, 1' marca.

WARSZAWA 1 6.15 Pieśń. 6.20 Gt- 
utraityka. 6.40 Muz. — płyty. 7.00 
tiz‘ nnik. 7.15 Muz. — płyty. 8.00 And. 
dla szkół.

1144 And. dla sskół. 11.40 Moniusz
ko: Fragmenty z op. „Halka** — płyty. 
11.57 Hejnał. 12.03 And. południowa.
15.30 Wiad. go spod. 15.45 Od szybki z 
okna do eiklamcb domów — pog. 16.00 
Rozmowa z chorymi. 16.15 Orkiestra 
wojsk. 16.50 Pog. akt. 174)0 Zwiedza
my ośrodki zdrow i  — felieton. 1745 
Pieśni w wyk. H. Zboińskiej-Ruszkow- 
skiej. 17.50 Przegląd wydawnictw.
Kom. śniegowy i Wiad. sportowe. 
1840 Polskie tańce — płyty. 1840 Pto 
gram. 18.35 And. dla wsi. 19.00 „Gałąz
ka heliotropu** Adama Asnyka. 1940 
Pieśni w wyk. Akad. Chóru. 1940 Pog. 
akt. 20.00 Koncert ijm f. z Filbarm. 
Wa-sz. pod dyr. Ernesta Ansermeta 1 
Ludwik Krasner (skrzypce). W przer
wie ok. 21.00 Dziennik. 2240 Ostatni 
dziennik.

WARSZAWA n :  13.00 Koncert ro»- 
rywkowy — płyty 14.00 Parę informa
cji. 14.05 Progtam. 14.10 Helena Aza- 
rewicz — sopran 1 M. Szalewski — al
tówka. 15.00 Reportaż. 1545 Wiad. por
towe. 1540 Zespól Pawła Rynasa. 18.00 
Sonaty fortep. Bectbovena — płyty.
18.55 Muz. lekka — płyty. 1945 Zycie 
ku) nralne stolicy. 22.00 Szkic literac
ki. 22.15 Muz. lekka — płyty.

KRÓTKOFALÓWKA. 24.00 Dzien
nik. Kilka polskich pieśni. Melodie woj 
skowe. Wierszo o Józefie Piłsudskim. 
Zespół Wiktora Tychowakiego.

SOBOTA, 19 marca. 
WARSZAWA 1. 6.15 Pieśń. 6.20

Gimnastyka. 6.40 M us. (p ły ty ). 7.00 
Dziennik. 7.15 Muz. (p łyty). 84)0 
Audycja dla szkół. 11.15 „Śpiewaj
my piosenki". 11.40 U tw ory I. Pade
rewskiego tp ły ty ). 11.57 Hejnał. 
12.03 Aud. połud. 15.30 Wiad. go
spód. 15.45 „O Kocie, który chadzał 
własnym i drogami" — słuchowisko  
dla dzieci. 16.15 Ork. mandolin.
16.50 Pog. akt 17.00 Fragm ent ze 
wspomnień Artura Śliw ińskiego o 
Józefie Piłsudskim . 17.15 „Od A ten  
do Bayreuth" —  aud. w oprać, 
prof. Kam ieńskiego. 17.50 N asz pro 
gram. 18.00 Wiad. sportowe. 18.10 
Pogad. społecz. 18.15 Polska muzy
ka lekka (p ły ty ). 18.30 Program.
18.35 Aud. dla wsi. 19.00 Aud. dla  
Polaków za granicą. 19.50 Przem ó
wienie Pana Prezydenta Rzeczypo
spolitej. 20.00 „Z naszej niwy". 
W yk.: M ała Ork. P . R. pod dyr. Z. 
Górzyńskiego, Chór m ieszany, A. 
Szlem ińska —  sopran i R. Marrot—  
baryton. W przerwie o godz. 20.45 
Dziennik. 22.00 Ork. W ileńska. 22.50 
O st. dziennik.
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Centr. Związku Górników oddział w Wieliczce
W ś r ó d  c y g a n ó w

odbędzie się w niedzielę dn. 20 b. 
m. o godz. 10X przed poł. w  sali 
Domu Robotniczego w Wieliczce 
z nast. porządkiem dziennym:

1) Odczytanie protokulu, 2) Spra 
wozdania: a) sekretariatu, b) ka
sowe. 3) Sprawozdanie Komisji re
wizyjnej i wniosek o absolutorium.

Centralny Związek Robotników Przemysłu Chemicznego 
Oddział Bor ek Falęcki

urządza dnia 3.1V b. r. o godz. 10-ej przed poł.

U roczyste  odsłon ięcie  sztandaru
Na uroczystość złożą się przemówienia — śpiewy —  deklamacje 

— wbijanie gwoździ.

Do wszystkich Związków Zawodowych 
w Krakowie

Komisja Gospodarcza Rady | Domu Kolejarzy przy ul. War-
Związków Zawodowych w Krako-1 szawskiej 17 
wie organizuje w dniu 19 b. m. w |

„W ie c zó r T o w a rz y s k i"
dla członków Zarządów, mężów 
zatitania i  delegatów, wraz z ro
dzinami. Wejście na salę tylko za 
okazaniem legitymacji związkowej.

Pokwitowania
Na Fundusz Prasowy

N. N., Borek Falęcki zł. 50.

Kronika Bielska, B iałej i okolicy
Od tziaf Ciota, ul. Kcmorowicka 4

Z dniem 31 grudnia r. b. dobie
ga do końca umowa między mia
stami Bielskiem i Białą a Elektro
wnią S. A. w Bielsku. Kapitał tej 
spółki — to kapitał obcy, austriac 
ki.

Gospodarka Elektrowni była fa
talna. Przed kilkę latami wyka
zano jej — mówiąc najłagodniej— 
pewne nieścisłości w księgowaniu 
w  udziałach z kontrahentami (Biel 
skiem — Białą) brak inwentarza, 
a wreszcie zaniedbania w  inwesty 
cjach.

Bilans tej gospodarki jest ten, 
że gdy z końcem 1938 r. Bielsko i 
Biała obejmą przestarzałą sieć i in 
ne urządzenia, będą musiały za
płacić okup (Biała około 500.000 
zł., Bielsko około 1.500.000 zł.). 
Za ten „prezent" ludność tych 
miast płaciła przez blisko 50 lat 
drogo za prąd świetlny. Cena prą
du świetlnego w naszych miastach 
należała do najwyższych w  Pol
sce.

Gmina miasta Białej wyciągnę
ła z tej „gospodarki" należyte kon 
sekwencje przed dwoma laty i 
wypowiedziała umowę.

Inną drogą poszła Rada gminna 
w  Bielsku. Pod wpływem pp. Ma- 
tusiaka i dr. Przybyły, popartych 
przez miejscową shitleryzowaną 
prasę niemiecką, Rada gminna w 
Bielsku przeciwko głosom klubu 
socjalistycznego uchwaliła prze- 
dłużyć kontrakt z Elektrownią na 
przeciąg la t 30-tu, sławiąc tę urno 
wę, jako doskonalą i  korzystną 
dla gminy i  odbiorców prądu 
świetlnego.

P. dyr. Egger, główny akcjo, 
nariusz Elektrowni, stale przeby
wający w  Wiedniu, okazał się n ie -. 
ustępliwy, gdy szerokie kola od
biorców domagały się obniżenia 
ceny prądu. Nawet akcja strajko
wa nie zdołała przełamać oporu p. 
Eggera, twierdził on, że nie może 
obniżyć ceny prądu, bo „już dosyć 
straci! i nie może więcej tracić".

Tak oto mówił p. Egger przed 
6-ciu laty. Przed trzema laty zmie. 
n il taktykę. Przyznał miastu Biel
sku: 1) 1.000.000 zł. w  gotówce 
— zaraz, 2) 1.800.000 zł. w dwu- 
dzoiestu rocznych ratach, 3) bni- 
żenie ceny prądu świetlnego z 74 
na 64 gr. i rabaty na wypadek 
przedłużenia umowy na przeciąg 
dalszych lat trzynastu.;

4) Dyskusja. 5) W ybór Zarządu 
Oddziału i Komisji rewizyjnej. 6) 
Wolne wnioski.

V / razie braku kompletu. Walne 
Zgromadzenie odbędzie się tego 
samego dnia o godz. 11 przed poi.

Zarząd Oddziału.

Punktualnie o godz. 9 wieczór 
rozpocznie się referat tow. dr. 
L id ii Ciolkoszowej i tow. dr. Ro. 
muaida Szumskiego.

Następnie odbędzie się wspólna 
zabawa taneczna.

Za Wydział Rady Związków 
Zawodowych:

K. Przybyś, M. Łacheckl, 
R. Bator.

Parę lat przed tym nawet o je
den grosz nie chciał obniżyć ceny 
prądu, a teraz okazał skłonność 
do... darowizn i do obniżki cen.

P. Egger nie zwykl robić poda
runków za darmo. P. Egger, to 
dobry, bardzo dobry kupiec. Obli
czył sobie znakomicie, że przez 
trzydzieści lat wygospodarzy swe 
„podarki" — i ponadto z lichwiar 
skini odsetkiem.

Ale nie tylko on poczynił obli
czenia, lecz także Komitet obywa
telski, w skład którego weszli 
przedstawiciele szeregu organiza. 
cyj kupieckich, rzemieślniczych, 
właścicieli realności, hoteli i sto
warzyszeń.

Komitet obywatelski podjął wal
kę przeciwko przedłużeniu umowy. 
Rozesłał do śląskiego Urzędu W o
jewódzkiego oraz do ministeriów 
memoriały, w  których wykazał, 
jaki interes na kontrakcie prolon
gacyjnym zrobiłby p. Egger; za co 
płaciliby konsumenci prądu Biel
ska i  okolicznych gmin.

Ludność nasza przypomina so
bie, iż przeciwko temu stanowisku 
komitetu obywatelskiego bardzo 
ostro wystąpił Magistrat w  Biel- 
sku, który twierdził, że kontrakt

Na wezwanie okręgowej Ko
misji KI Zw. Zaw. tysiączne tłu
my robotnicze przybyły 7 marca 
b. r. na wiec, który się odbył po 
pracy w  salach Hotelu pod Or
łem w Białej. Tak wielkiej liczby 
robotników dawno już nie było na 
wiecu.

Orkiestra robotnicza odegrała 
„Czerwony Sztandar", a tysiące 
pięści robotniczych podniosło się 
do góry.

Zagaił zgromadzenie sekretarz 
okręgowy tow. Pozner. W  prezy
dium zasiedli tow. tow. Jaromin, 
Lukasek i Urbaniec.

Entuzjastycznie witany zabrał 
głos prezes Centralnej Komisji 
Klasowych Zw. Zaw. tow. Kwa- 
piński. Mówca w swym referacie 
przedstawił udział klasy pracują
cej w  walce o zdobycie Niepodle
głości, walkę jej o prawa w  Pol
sce Niepodległej, oraz obecne za
danie dziejowe, nakazujące w  in
teresie całego państwa walczyć o

W  ubiegły wtorek toczył się 
niezwykły proces przed sądem kar ■ 
nym w Krakowie.

Na ławie oskarżonych zasiadł 
50-letni cygan, Karol Włoch, o- 
ska.rżony o to, że dnia 13 kwiet
nia ub. r., przybywszy do miesz. 
kania cygana Alfonsa Siwaka w 
Prądniku Białym przy ul. Urla- 
tów 7, porwał mu sJynną z urody 
16-letnią córkę Zofię, narzeczoną 
syna Józefa Włocha.

Jak ustaliły dochodzenia poli
cyjne — 11 kwietnia ub. r. przy
był do Siwaka Karol W-toeh w 
towarzystwie 7 cyganów i prosił 
o rękę córki Zofii dla swego sy. 
na Józefa. Zaskoczony ojciec za
strzegł sobie danie odpowiedzi 
dopiero po powrocie matki dziew, 
czyny, która w owym czasie prze
bywała w więzieniu w Jaworznie.

Po trzech dniach odbyto się 
przyjęcie u Siwaków, na które 
przybył również Karol Włoch z 
synem Józefem. W pewnym mo
mencie Józef przy pomocy ojca 
swego wyjechał z dziewczyną 
bryczką.

Gdy młodzi następnego dnia nic 
powrócili, siostra Zofii, Danuta 
Siwakówna, zawiadomito policję 
o porwaniu dziewczyny.

Władze policyjne odnalazły mło 
dych, w wyniku czego Zofia po 
wróciJa do domu rodzinnego.

Ponieważ Józef Włoch ukrywa 
się, prokurator pociągnął do od
powiedzialności karnej tylko ojca 
jego, Karola, o porwanie mało
letniej dziewczyny.

Podczas rozprawy przesłucha, 
nych zostato kilku cyganów.

Alfons Siwak, który jest boga

' prolongacyjny leży w  Interesie gnii 
ny 1 jego mieszkańców.

Walka ta między Komitetem o- 
bywatelskim a panami z Magistra
tu zakończyła się zwycięstwem ko 
mitetu. śląski Urząd Wojewódzki 
odrzucił potwierdzenie kontraktu 
prolongacyjnego. Uchwalił pożycz 
kę w kwocie zł. 3.600.00 dla Biel
ska, aby miasto zapłaciło E lektro-1 
wni cenę odkupu, a nadto poczy
niło inwestycje, które na skutek 
„wzorowej" gospodarki Elektrow
ni okazały się konieczne dla osz
czędzenia „ciemności egipskich", 
które często w ostatnich czasach 
nawiedzały miasto, jakby na po
żegnanie p. Eggera.

Kończy się jeden rozdział gos
podarki Elektrowni — gospodarki 
prywatnej. Rozdział to nie sław
ny. Ma się rozpocząć nowy roz
dział gospodarki — komunalny. 
Jakie są jego widoki?

Już przed tygodniem miejscowa 
prasa niemiecka rozgłosiła, że 
prąd podrożeje. Czy to prawda? 
Czy to konieczne?

Wszyscy spodziewaliśmy się, że 
z chwilą umiastowienja Elektrow
ni stan rzeczy poprawi się i dla 
miast i dla odbiorców prądu.

nowe demokratyczne prawo w y
borcze do ciał parlamentarnych o 
Rząd Robotników i  Chłopów. Re
feratu wysłuchano wśród oklas
ków.

Z kolei przemawiał b. poseł 
tow. Kowol z Katowic, piętnując 
barbarzyństwo hitlerowców. Sala 
raz wraz oklaskami wyrażała swą 
zgodę z referentem.

Po uchwaleniu rezolucji, nawo
łującej do wstępowania w  szeregi 
Klasowych Związków Zawodo
wych tych, którzy jeszcze są poza 
nawiasem organizacji, i domagaja 
cej się nowych demokratycznych 
wyborów, tow. Rozner zakończył 
zgromadzenie, a pieśń „Czerwo. 
nego Sztandaru" rozległa się w 
sali, w  której wiecowali robocia- 
rze.

W zorowy porządek podczas 
wiecu utrzymywał A. S., pod sprę 
żystym kierownictwem przedsta
wiciela O. K. R., tow. Klimczaka.

tym handlarzem koni, zeznał 
m. in., że nie chciał Józefa W ło
cha za zięcia, ponieważ podejrze
wa go, iż mu wykradł 50,000 z?, 
przed ośmiu laty.

świadek ten zaznaczył, że jest 
to największe przestępstwo u cy
ganów, gdy ziomek ziomka okrad 
nie.

Po powrocie córki Zofii, za
wiózł ją  do Warszawy, chcąc ją 
wydać za syna króla cyganów 
Janusza Kwieka.

Dziewczyna jednak nie chciala 
styszeć o wybrańcu ojca, wobec 
czego ten zgadza się już obecnie 
na małżeństwo.

Jeden z innych świadków po
dał, że wśród cyganów, gdy ro
dzice nie pozwalają na małżeń
stwo, młodzi robią wycieczkę na 
kilka dni, a po tym już biorą ślub 
w kościele. Jest to prawo zwy 
czajowe, a tu przecież by-3a taka 
wycieczka.

Po wywodach prokuratora d-ra 
Panka, sędzia dr. Bobilewicz o- 
głosił wyrok uniewinniający oskai 
żonego. Rozprawie przysłuchiwa
ło się kilkudziesięciu cyganów i 
cyganek z  okolic Krakowa.

Pośpiech pocztowy
„Naprzód" wysiany z Warsza

wy w dn. 20 lutego b. r. do abo
nenta w Bronowicach Wielkich 
k/Krakowa, doszedt do niego w 
dn. 12 marca b. r.

Komentarze zbyteczne!

Z m iasta
„WIT STWOSZ", odczyt w Pol

skie] YMCA, Krowoderska 8, w y
głosi K. Różycki w  poniedziałek 21 
bm. o godz. 10-ej. B ogata Ilustracja 
świetlna.

Z  TOW. TECHNICZNEGO.
Staraniem  Krak. Towarzystwa Te

chnicznego i Koła Inżynierów odbę
dzie się w  lokalu przy ul. Straszew
sk iego 28 n  dziś o  godz. 10-ej zebra
nie. na którym  inż. arch. Stanisław  
Czaplicki w ygłosi pogadankę na te
m at: „Jak można przyspieszyć za
twierdzenie planów budowlanych". 
Goście m ile widziani.

JA K PODRÓŻOWANO W  DAW NEJ 
POLSCE.

Staraniem  Sekcji Odczyt. Związ
ku Leg. Pol. w  Krakowie, przy 
współpracy prof. U . J., odbędzie się 
18 bm. o  godz. 10-ej w  Sali Odczy
towej w  Oleandrach odczyt, p. t. 
„Jak podróżowano po dawnej Pol
sce", w ygłoszony przez dr. Krystynę 
Pieradzką.

W stęp dla członków i zaproszo
nych gości bezpłatny.

R e p e r t u a r
TEATR IM . J. SŁOWACKIEGO.

Piątek, 18.IH: „Mężczyznom le
piej".

Sobota, 10.IH: „Gałązka rozm ary
nu".

„ROMANTYCZNI", komedia Ed
munda Rostanda, będzie najbliższą  
premierą teatru im. J . Słowackiego. 
Próby odbywają się od dłuższego  
czasu pod kierunkiem reż. W. Bie
gańskiego.

HA N S THIMIG w  KRAKOWIE.
W piątek 25 bm. w  B agateli goś

c ić  będzie „Teater in der Josefstadt", 
który w ystaw i w  pierwszym  dniu 
„Raj", zaś w  drugim dniu „Dni we
selne". N a czele zespołu przyjeżdża 
do Krakowa Hans Thim ig, Dagny  
Serves, Fritz Delius, Geraldlne Katt 
i  inni. B ilety do nabycia w  kasie  
Bagateli.

K ina
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „Sze

snastolatka".
ADRIA: „Gdy kw itną bzy" i „Za

m askowany jeździec".
ATLANTIC: „Skrzydła nad Hono

lulu".
BAGATELA: „Dziewczęta z N o

wolipek" i  rewia „W yrwicz w  B aga
teli".

ŚWIT: „Alarm w  Pekinie".
UCIECHA: „Huragan".
WANDA: „Ubóstwiana".
STELLA: „M oskwa—Szanghaj".
PROMIEŃ: „Czerwony okręt".

C h c i e l i  z o r g a n i z o w a ć  
szajkę  bandycką

W pierwszych dniach b. m. do
nosiliśmy o dwóch napadach ra- 
bunkowych, dokonanych na fere- 
nie Krakowa: na mieszkanie p. j  
Zimerbauma i  na sklep spożyw. 
czy PJaczkowej w Zablociu. W 
pierwszym wypadku rabusie, spu 
szeni krzykiem domowników, zoie 
gli, nic nie zabierając, — w dru
gim, steroryzowawszy właścicieli 
sklepu rewolwerem, skradli 30 zt. 
w gotówce i  pewną ilość papie, 
rosów.

Obecnie policji udało się ująć 
sprawców. Do wykrycia ich przy
czyni? się niecodzienny wypaden

Olo na ul. Łąckiego we Lwo- 
wic usiłował odebrać sobie życie 
wystrzałem z rewolweru 19-letni 
mieszkaniec Piotrkowa, Józef Nie 
wiadomski.

Znaleziono przy nim list do mat 
ki. Niedoszły samobójca pisa’ 
iż, przebywając ostatnio w Kra
kowie, zorganizował na wzór Ma.

Historie dnia
BÓJKA ULICZNA.

W  Al. M ickiewicza, pom iędzy Ja
nem  Skalnym, Franciszkiem  Godulą 
i  Stanisław em  Kowalskim  doszło do 
ostrej w ymiany zdań, a  następnie do 
bójki. W  czasie w alki Kow alski zo
sta ł ranny w  głowę, Godulę poranio
no nożem w  lew e ramię. Wezwany 
lekarz pogotow ia przewiózł obu ran
nych do szpitala Ubezp. Społ.

W DRODZE N A  WYPRAWĘ.
Policja aresztow ała Romana Ga- 

golsk lego w  chwili, gdy zaopatrzony 
w  narzędzia do włamań, wybierał się 
na wyprawę złodziejską. W  drodze 
do kom isariatu G agólski staw iał 
czynny opór poUcji.
ZACHCIALO MU SIĘ RODZYNEK.

Zatrzymany zosta ł Stanisław  Par- 
tyka  za kradzież worka rodzynek z 
wozu, pozostawionego na ul. B . Cia
ła, oraz za czynny opór, staw iany  
policji w  czasie doprowadzania go  
do kom isariatu.

KRADL Z WOZU.
Józef Horak zatrzym any zosta ł za 

kradzież towarów z  wozu na ul. 
Rzeźnickiej, należących do Hieroni
m a Bieleckiego.

UJĘCIE KIESZONKOWCÓW.
Jan M ałysa 1 Eugeniusz Białowąc  

zatrzym ani zostali za kradzież kie
szonkową.

KRADZIEŻ W  ŁAZIENCE.
Skradziono z  zamkniętej łazienki 

przy ul. Pasterskiej 18, garderobę 
damską, w art. 110 zł., należącą do 
Marii Łobody, pom ocnicy domowej.

Dyżury lekarzy
Dnia 18 m arca — noc.

Stern Natan —  Starowiślna 21, 
tel. 178-25.

W alewski S. —  Biskupia 16, tel. 
155-50.

Sperlingowa R. —  Józefitów  10, 
teł. 127-03.

Oberlńnder N . —  Al. 20 Listopa
da 81, tel. 133-82.

T ea tr m efski d la  T.U .R .
Pełna humoru c wspaniałych dekoracjach, ciesząca się dużym 

powodzeniem komedia Al. hr. F redry:

„W ielki człowiek do małych interesów”
odegrana będzie t ' t  T. U. R. w niedzielę, dn ia  20 marca o godz. 
8-ej w ieczorem.

Bilety sprzedaje Administracja „Naprzodu**, ul. św. Tomasza H a 
I ofic. I Biblioteka TUR., ul. Sławkowska 12 I p

Cena od 60 gr. do zł. 2.50.

Zgrom adzen ie  ludow e  
w Prokocimie

W  niedzielę, 13 b. m., odbyto 
się w  Prokocimie zgromadzenie 
ludowe przy dużej ilości obecnych 
pod przewodnictwem tow. Ciop.ń 
skiego. Sekretarzował tow. Ja
worski.

Tow. Nowakowa zobrazował t 
polityczne i gospodarcze położę 
nie klasy pracującej w Polsce t 
zagranicą, wskazując na ostatnie 
wydarzenia, które niewątpliwie 
będą miąły doniosto następstwa: 
wykazała jak faszyzm doprowa
dza do gospodarczej i politycznej

1 ruszeczki szajkę bandycką, przyj 
tnując do niej dwu członków. Po. 
nieważ mieli tylko jeden rewol
wer, postanowili drogą rabunku 
zdobyć środki na kupno jeszcze 
dwu. Napady jednak nie udały 
się.

Jako przyczynę zamachu samo
bójczego Niewiadomski poda' w 
liście zawód miłosny.

Niewiadomskiego umieszczono 
w szpitalu. Młodociany bandyta, 
przesłuchany przez policję, wydał 
wspólników: 22-letniego miisz- 
kańca Monasterzysk, Stanisława 
Podolaka i 16-letniego Zygmunta 
Gołuchowskicgo z Piotrkowa. O- 
bu aresztowano.

‘Gtłuchowski, uczeń gimnazjal. 
ny, otrzymawszy pieniądze od o j
ca na opłacenie czesnego, uciekł 
do Krakowa i przystąpi? do szajki 
Niewiadomskiego.

Radio krakowskie
PIĄTEK, 18 marca.

11.4C Z twórczości M. Warłowicza — 
płyty 13.45 Koncert mtnyki polikiej— 
płyty. 14.45 Wiad. bieżące. 14.50 Tańce 
jtclskie — płyty. 15.25 Lok. wiad. gosp. 
l<:.10 Lok. wiad. spoitowe. 18.15 Kon
cert chóru Państw. Szkoły Handlowej 
Żeńskiej, pod dyr Aleks. Charuby z 
Łidzi. 18.40 Skrzynka ogóln w opr. 
Stanisława Broniewskiego. 13.50 Kilka 
infornacyj. 18.55 Program. 23.00 Mm. 
salonowa — płyty.

SOBOTA, 10 marca.
11.40 Z twórczości St. M oniuszki 

(płyty)- 13.45 Koncert życzeń z  
płyt. 14.45 Wiad. bieżące. 14150 Z 
polskiej twórczości operowej (pły
ty ). 15.15 Pog. aktualna. 15.25 Lok. 
wiad. gospod. 18.10 Lok. wiad. spor 
towe. 18.15 „O dokuczliwym diable 
krakowskim" —  odczyt —  w ygłosi 
prof. A . E. Balicki. 18.30 Koncert 
ork. dętej Ular.ów Ks. J. Poniatow
sk iego pod dyr. Kapelmistrza Jana  
Dragona. 23.00 P ły ta  za płytą... 
(m uzyka).

Radio śląskie
PIĄTEK. 18 marca.

11.40 Stanisław Moniuszko: Fragmen
ty z op. „Halka" — płyty z Warsxa-»y. 
13.09 Koncert życzeń. 13.15 Sonaty Lu
dwika van Beethcvena —  płyty. 1423 
Wiad. bieżące. 1423 Wiad. giełdowe. 
14.35 Słowicze tony — płyty. 18.10 
Wiad. sportowe. 18.1-5 Koncert w wyk. 
chórn Państw. Szkoły Handl. Żeńskiej 
po i dyr. Aleks. Charuby z Łodzi. 18.40 
Poradnik sportowy. 18.45 „Gdy poseł 
S-af ranek stał godzinami w parlamen
cie berlińskim" —odczyt Mieczysława 
Tobiasza. 1825 Program na jntro. 23.90 
Koncert muzyki poważnej — płyty.

SOBOTA, 10 marca.
11.40 U tw ory Ignacego Paderew

sk iego — płyty  z  W arszawy. 13.00 
Koncert życzeń. 13.15 M uzyka obia
dowa. W yk. Ork. salonowa pod dyr. 
Jarosław a Leszczyńskiego. Ork. 
mandolinowa „Echo" z Siem ianowic 

Ipod dyr. Józefa Sosińsklego. Maria 
1 B ielecka — śpiew. 14.25 Wiadomo
ści bieżące. 14.35 Koncert z p ły t  
18.10 Wiad. sportowe. 18.15 „Moni
ka" — słuchowisko oryginalne dra 

I S t. Kasztelow icza w  reż. Zbigniewa 
LlpczynsKiego. 18.45 Pog. aktualna.

118.55 Program . 23.00 Muz. polska  
(p łyty).

katastrofy.
Tow. W ilk  również piętnował 

poczynania faszystów, wykazu
jąc, że lud pracujący w Polsce 
domaga się wolności i demokracji, 
aby Polska była ostoją sprawie- 
dllwości i pokoju.

W uchwalonej jednomyślnie re
zolucji zgromadzeni domagają się 
nowego Sejmu, wybranego w ucz 
ciwych, wolnych, równych, bezpo
średnich, tajnych i proporcjonal
nych wyborach. Śpiew „Czerwo. 
nego Sztandaru" zakończy? wiec.

Redaktor odpowiedzialny: JERZY CESARSKI. Odbito w drukar ni Sp. Nakladowo - Wydawniczej „Robotnik", Warszawa, Warecka 7.


